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Prenumerata: w Krakowie i prowincji mies. Zł. 5'00 kwart, ZŁ 15°00 


w Krakowie z odnoszen. do domu „ „ 520 w ы 156 
Na prowincji z pizesylką poczte w u 560 ым w 16% 
Zagranica z przesyłką pocztową „ „ 900 „ „ 2760 


Ogłoszenia: Drobne ogłoszenia za słowo Zł, 0'15, wiersz milimetr. 
1.szp. Zł. 0'20, nadesłane ZŁ 0'60, wiersz milim. 1-szp. w tekście 

Zł. 0'85, wiersz milim. 1-szp. na I-ej stronie Zł. 2'— 

и ZŁ 10, inseraty zamiejscowe o 50%, zagranicz. o 100% 


„ gratniacje 
droższe. 


DZISIEJSZY NUMER ZAWIERA 16 STRON DRUKU. 
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AMADA 


„Amada“ masło roślinne 


SCHORON 


zastępuje w zupełności masło naturalne, nadaje 
się do pieczenia, gotowania i smarowania na mace 


„Amada“ tłuszcz roślinny 
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gwar. 1000/9 czysty tłuszcz jadalny. — Przy zakupnie prosimy na $choren jak 
ina Amador uważać na fabryczną markę ochronną. 


produkuje się pod ścisłym nadzor. 
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Tow. Akcyjne dla Fabrykacji Tłuszczów w Gdańsku. 
imanin: Dawid Rettig, Kraków, Gertrudy 6. — її. ЗЇ i 40 | jo 


Wspólpraca rządu z ейте 


ma: gh. 


możliwa tylko na warunkach równouprawnienia 
Wywiad własny „Nowego Dziennika“ z b. wiceprem. Stan. Thuguttem. ! 
(Са naszego specjalnego sprawozczwcy-) 


Warszawa, 31 marcu | 
„Palityk, jak na nasze stosunki, dużej mia | 
ry. Ograniczenie „jak na nasze stosunki”, od- | 
nosi się nie tyle do zdolności, ile do metody | 
politycznej i do horyzontu politycznego. Tak ; 
mato u nas polityków o horyzoncie państwo- | 
wyni, szerszym od ciasnych ram рагіујпісіха, | 
— tak mało u nas polityków akiywnych, da | 
których szluka rządzenia nie wyczerpuje się | 
na policji i kryminale, że musimy widzieć w | 
p. Thugucie polityka о europejskim pokroju". 


Tak pisał na łamach naszego pisma pos. dr. ; 
Thon o p. Thugucie w listopad іе roku 1924 z | 
okazji nominacji jego na wicetremjera w rzą | 
dzie Wł. Grabskiego. Ро słów lych, trafiają- | 
cych doskonale w samo sedno i świetnie ujmu | 
jacych istotę indywidualności Thugutta: jako | 
polityka — nic właściwie nie trzeba już dada | 
wać. Chyba może to tylko. że dałszą dzialal- 
ność polityczna p. Thugutta — od r. 1924 ро | 
dzień dzisiejszy — aż nadto usprawiedliwia | 
określenie: polityk dużej miary. | 

A przytem: człowiek o nieprzecięlnych wa- | 
lorach charakteru. Ideowiec w każdym calu. | 
Szczery demokrata. Postaci Thuzułia przyda- | 
je nadto szczególnego blasku i wzbudza pie- ; 
tyzm aureola bohaterstwa: na wojnie z bolsze- | 
wikami, walcząc jako ochotnik, stracił prawą | 
rękę. | 

Р. Thuguwt nie zasiada w Sejmie obecnym. | 
Nie jest posłem dlatego, że nie zdolal się po- 
mieścić w ciasnych ramach doktryny рагіуј 
nej. Od chwili wystąpienia z szeregów „Wy 
zwolenia' rozpoczął wędrów kę poprzez Klub Pra 
9, ре) był „dzikim”, by znaleźć się wre- | 


| rozpoczęciem akcji wyborczej. 


dów. W tvm wypadku jednak czym 
і dla 


| ruoki polskie. 


szcie w swem dawnem stronnictwie —- „Wy- 


Kapelusze męskie, 4 
koszule, krawaty, 


pierwszorzędne gatunki najtaniej poleca: 
„RU BON MARCHE*' Kraków, św. Tomasza 20 
Ja, чш bom =") 


(przecznica Florjańakiej) 


lega istota przesilenia parlamentaryzmu w Pol 
sce? 

— Na dwóch czynnikach. Po pierwsze: na 
zalej umiejeiności pracy parlamentarnej, W 
tym kierunku zaznacza sie wprawdzie wido- 
czna poprawą w każdym następującym po so- 
bic sejmie, nie tak szybko jednak, jakby so- 
bie tego życzyło społeczeństwo, Po drugie do 
zostrzenia kryzysu parlamentaryzmu przyczy 
nia się nieumiejętność formowania większości 
parlamentarnej. Parlament bez większości jest 
parlamentem bez woli, a zatem ciałem, z kió- 
rem nikt się nie musi liczyć. Stworzenie wię- 
kszości bez przedstawicieli narodowości піерої 


. skich jest rzeczą trudną, utworzenie większe- 
: šci zaś z przedsławiciełami narodowych mniej 


; szości jest tak dlugo niemożliwe, 


jak dlugo 


| nie wszystkie one stoją na gruncie państwowo 


zwoieniu”, Чо którego zgłosił akces tuż przed | 


Ofiarowanego 


wać wrażenia, jakoby powrót jego do stronni- 
aiwa wypływał z chęci zrobienia karjery. 
Wstąpił zaś z powrotem do „Wyzwolenia“ po 
nieważ — jak się wyraził — „bezpartyjność” 
czy „pona:lpartyjność* byłaby w chwili obec- 
пеј — ichórzostwem. 

F. Thugutt zasadniczo nie udziela  wywia- 
wyjatek 
„Nowego Dziennika”. ze względu na posia 
Топа, którego — jak nam mówi — bardzo ce 
ni i poważa. 

Zasiadamy w zaciszu kuluarów sęjmowych 
(r. Тн ш! pracuje przez kilka godzin dzien- , 
nie w bihljotece sejmowej), zdala od wrzawy 
hufeiowej. by swobodnie porozmawiać. Na za 
Gawane pytania odpowiada р. Thugult po 
chwiłi namysłu, z niezwykłą powagą, wyraza 
jaca poczucie glcbokiej odpowiedzialności za 
wypowiadane słowa. 

— Czy kryzys parłamenlaryzmu w Polsce —- 
го2росгупагі rozmowę — pozostaje w związ- 
ки z ogólnym kryzysem idei demokracji parta 
wenlarnej, czy leż wytworzyly go swoiste wa- 
runki polskic? 

— Niewglpliwie kryzys naszego parlamenta 
ryzmu roznsłaje w ścistym związku z ogólnym 
kryzysem, isłn'eją też је1аак specyficzne wa- 
Do takich zaliczam таліе jsze | 
wyrohienię polityczne ludności i bardzo duzy ; 
procent postów niepolskiej raradowości. 

—. Na częm więc, 20алієш Pana Ministra, ро 


, mandatu jednak nie przyjął, bv nie wywoty- ' 


ści polskiej. 

— Jak ukształtuje się, zdaniem P. Ministra, 
stosunek rządu do Sejmu і naodwróć 

— Otóż to właśnie. Należałoby właśnie py- 
tanie to odwrócić jj zapytać się: czy rząd 
chce i umie współpracować z Sejmem, Сіа- 
gle mowa jest o wspólpracy Sejmu z rządem. 
Ohie strony muszą dowieśćą, Że sobie tej 
współpracy istotnie życzą na warunkach rów 
nouprawnienia. Jeśli współpraca Sej< 
mu z rządem ma być bezwzględnem podda- 
niem się woli rządu, to oczywiście prób» ta ska 
zana jest na niepowodzenie, 

— A со wtedy?... 


Chwila miiezenia, poczem mój rozmowca od 


і powiada: 


| nie będzie 


| 
| 
| 
| 


— W każdym razie koniec trzeciego Sejma 
końcem wałki o parlamentaryzm. 
Со do mnie, osobiście wolałbym, by walka oú- 
była się na terenie legalnym i pokojowym, 

— Któż tę walkę podejmie? Lewica poiskat 

— Myślę, że tak. Gdyby tego nie uczyniła le 
wica, podejmą walkę inne ugrupowania — nie 
szczęrze. Lewika walkę tę musi podjąć, choć- 
by dlatego, że jak dotąd, walka o parlamenta- 
ryzm jest zarazem walką o panowanie prawa w, 
Państwie. 

— Czy uważa P. Minister, że nowy Sekn jest 
zdolny do pozytywnej pracy? 

— Myślę, że ma po temu dobrą wolę. Sejm 
musi jednak poprawić wiele ze swych błędów. 
Dobrze się stało, że znaczna ich część stała się 
już dla Sejmu oczywistą. 

— Jakie zdaniem, P. Ministra, są najpilniejsze 
zadania Sejmu? 

— Przedewszystkiem: bronić swych prsw 1 
godności, dalej starać się wyrazić swą wolę, 
tzn. stworzyć większość. Wreszcie poprawić 
technikę swej pracy. 

— Zmiana regulaminu? 

— Oczywiście. Nadto powinien Sejm po- 
wstrzymać wszelkie mętne typy, którym udało 
się wślizgnąć do Sejmu dla osiągnięcia osobi 
stych korzyści. 

— А со ze zmianą Konstytucji? Mówi się 


Str. 3 


przecież ogólnie о konieczności dokonania w 
niej gruntowuych zmian. 

— Nie widzę potrzeby wprowadzenia zmiany 
zasadniczego typu naszej Konstytucji. 

— Czyżby Р. Minister uważa: ją za doskoia 
łą? 

— Doskonała ona nie jest. choćby dlatego. że 
była ona robiona w zhytnim pośpiechu i w wi- 
rze walki A голу aiw УШШ w niej należało- 
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by poprawić, przedewszystkiem — dość Ściśle 
sprecyzować. 

Jeżeli mówiłem, że nie widzę potrzeby zasad 
niczej zmiany konstytucji, chciałem przez to wy 
razić pogląd, że Konstytucja polska i nadal, we 
dług mego zdania. powinna pozostać forma ро 
lityczną dentokracji parlamentarnej. 

D. L. 
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-Prowizoriun" budżetowe odhwalene w ПЕТТ 


Znowu burziiwe sceny w Sejmie. — Bójka socjalistów z komunistami. — 
Posel Sochacki usunięty z sali przez straż marszalkowską. — 
6Gbstrukcja Jedynki. 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa. 31. 3. Sin. Dzisiejsze posiedzenie Sejmu 
na którem miano dokonać trzeciego czytania prowi 
zorjum budżetowegc stało się znów widownią burzii 
wych scen, wywołanych przez komunistów. Тут 
razem jednak sytuacja przedstawiała się inaczej, a- 
niżeli na pierwszem posiedzeniu бейтш, Komuniści 
mie znaleźli już obrońców w posłach socjalistycznych 
jak to było na otwarciu Sejmu, przeciwnie posłowie 
z PPS oburzeni na komunistów, że utrudniają pracę 
marszałkowi Daszyńskiemu w chwili dla Seimu cięż 
kiej, gdy musi on walczyć o swe prawa, wystąpili 
do czynnej walki z komunistami. 

Przy pierwszym punkcie porządku dziennego przy 
trzeciem czytaniu prowizorjium budżetowego zabrał 
głos poseł Czuczmaj (Selrob-praw.), który zapo- 
wiada walkę z faszystowskim systemem terroru. Na 
stępnie przemawiał członek klubu  Selrob-lewicy, 
pos. Walnycki Poseł ten zaczyna swe przemówienie 
po ukraińsku со wywołało protesty na sali i uwagę 
marszałka Daszyńskiego, że aczkolwiek rozumię po 
trzebę Ukraińców przemawiania w ich pięknym ję- 
zyku, jednak regułamin Izby musi być bezwzględnie 
zachowany. 

To piękne odezwanie się marsz. Daszyńskiego 2па 
lazło ogólny poklask na lawach mniejszości. 


Następnie przemawiał poseł Utta (Klub niemieck:) | 


który składa oświadczenie, Że uchwalenie budżetu 
jest koniecznością państwową, dlatego klub піешіес- 
ki będzie glosował za przyjęciem prowizorjum w 
brzenieniu uchwaionem przez Komisję. sz КЕ 
Marszałek Sejmu Daszyński oświadczył następn'e 
Во wpłynął wniosek o przerwanie dyskusjji. W kwe 
si formalnej zabrał głos poseł Sochacki (komuni. 
sta). Protestuje on przeciwko przerwaniu dyskusj. 
W tej chwili rozlega się na ławach komunistów 
piekielna wrzawa, w której rej wodzi poseł Bittner, 
trzymający w ręku trąbkę samochodową, na której 
trąbi w przeraźliwy sposób. W pewnej chwili rusza 
ja w stronę posłów komunistycznych posłowie z 
PPS. Malinowski („Wojtek), Czarnecki, Pużak i Do 
wslarowicz, którzy rzucają się na posła Bittnera. 
chcąc wyrwać mu trąbkę. Na pomoc komunistom 
czucają się posłowie Selrobu, posłom zaś z PPS przy 
z pomocą posłowie z jedynki. Dochodzi do 
bójki, w czasie której poseł Bittner został pobity. 
Awamtury te trwały tak długo, dopóki marszałek 
Daszyński nie zarządził usunięcia Sochackiego z sa- 
#. Ponieważ na kilkakrotne wezwanie p. Sochacki 
dobrowolnie nie wyszedł, przeto wicedyrektor Sel- 
mu p. Pomorski z dwoma straźnikami zbliżył się 
na rozkaz p. marszałka do Sochackiego i wezwał go 
do opuszczenia sali. Gdy i tu ше poskutkowało. 
strażnicy podjęli p. Sochackiego i wynieśli z sali. Nie 
uśmierzyło to pozostałych na sali 6 komunistów, 
którzy w gwałtowny sposób kontynuowali swoją 
hałaśliwą obstrukcję, 


_ Marszałek zarządza przerwę a po podjęciu posle= 
dzenia wygłasza następujące przemówienie: 

Wysoka Izbo! Próba teroryzowania 400 kilku- 
dziesięciu posłów przez 5 łudzi, próba poniewieran:a 
parlamentem, jako przedstawicielstwem całego naro 
du i próba uniemożliwienia obrad za pomocą takich 
środków (tu marszalek pokazuje syrenę automobilo 
wą), Oświadczam tu publicznie i uroczyście, że kas 
żdą taką próbę na podstawie danej mi władzy przez 
ustawy i regimamin zduszę w zarodku. Za wypra= 
wianie nieprzyzwoitych hałasów i użycia takich 0'6 
instrumentów wykluczam posła Henryka  Bittnara 
na jedno posiedzenie i pos. Rosiaka na jedno роѕје- 
dzenie, a posłów Gabrylika i Walnyckiego wzywam 
do porządku z zapisaniem do protokołu. 


Po ten przemówieniu podcohdzi do marszałka Da 
szyfńskiego wicepretnjer Bartel, który długo ściska 
dłoń swego niedawncgo kontrkandydata. Pojednanie 
to wywiera ogólnie dobre wrażenie. 


Następnie w głosowaniu uchwalono w Ш. czyta- 
miu prowizorjlum budżetowe oraz ustawę o inwesty 
clach. 

Popołudniu o godzinie 7 rozpoczęł» się drugie po- 
siedzenie Sejmu. celem przeprowadzenia dyskusii 
w pierwszem czytaniu nad prelimina'zem  budżeto- 
wym па rok 1928/29. Pierwszy zabrał głos posel 


Warski (komunista), który na wstępie wyraża 2а’, 
że nie mógł być obecny rano, bo dylby się przyłą- 
czył do protestu przeciwko stałemr niedopuszczaniu 
komunistów do głosu. Posłowie z PPS — mów: da. 
lej pos. Warski — w poczuciu swojej przewagi fizy 
cznej naśladowali policję i ministra Składkowskiego. 
Po dłuższem przemówieniu, przystępitij: wreszcie 
pos. Warski do odczytania deklaracji. Marszałek Da 
szyński zwraca w pewnej chwili uwagę, że daisze od 
czyty wanie deklaracji jest niedopuszcze!ne. gdyż de 
klaracja ta jest właściwie przemówien'emn, a pisz- 
nych przemówień nie wolno wygłaszać. Mimo to po 
seł Warski mówi dalej. Wobec tego marszałek ропа 
wia swoje żądanie, jednakże pos. Warski czy:a dale: 
deklarację. W tei chwili przystępuje do niego poseł 
Kleszczyński z jedynki : usiłuje mu wyrwać skrypt. 
Marsz. przywołuje pos. Kleszczyńskiego do porząd- 
ku, Warski czyta w dalszym ciągu deklarację. Mar 
szałek odbiera mu głos, przeciw czemu Warski pro 
testuje. 

W odpowiedzi na mowę Warskiego zabrał głos w 
imieniu PPS poseł Czapiński. który dowodzi, że ira 
kcja PPS broni demokracji i występuje przeciwko 
komunistom z jednei strony, z drugici zaś strony 
przeciwko zakusom na demokrację. 


Po nim zabrał głos poseł Sanojca (vadykał KĘ 
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ski z iedynk:), który polemizuje z przedstawicielamt 
lewicy, przyczcm swcini wwagami і dowcipami 
wołuje ogólny śmiech na sali. 


Do godziny il-tej wiccz. trwa bez przerwy дф 
kusja nad preliminarzem budżetowym. Znający! 
zwyczaje parlamentarno wydać się może dyskusji 
ta uieco dziwną, dotąd bowiem bywało zawsze, žė 
w pierwszemc zytaniu odsyłano budżet bez dyski.: 
sji do komisji. Trzeba znać jedank kulisy sprawy. 
Oto komisja budżetowa sejmu odrzuciła dziś wieczór: 
ustawę inwestycyjną w brzmieniu ustałonem przeć 
senat tj. w brzmieniu rządowem, przywracając јей 
tekst uchwalony przez sejm. Wskutek tego odbyła 
się narada jedynki, na którei uchwalono przystąpićj 
do obstrukcji. Cały szereg więc posłów jedynki zapił 
sywał się do głosu. Gdy zaś Ukraińcy postawili walo 
sek o odrzucenie preliminarza budżetowego, jakkof 
wiek było rzeczą oczywistą, że na sali znajduje się 
dostateczna większość przeciwko wnioskowi, ]ейул= 
ka postawiła wniosek o zarządzenie głosowania |= 
miennnego, co zajęło przeszło pół godziny. 

Po uchwaleniu wniosku o przerwaniu dyskusji 
przystąpiono do ustawy inwestycyjnej. Zamiast ой. 
cialiego referenta pos. Krzyżanowskiego, referowat 
sprawę pos. Wyrzykowski (Wyzw.). Następnie za— 
brał głos wicepremier Bartel, który w bardzo 99% 
strych słowach potępił zachowanie się sejmu w spra 
wie ustawy inwestycyjnej, oświadczając. że projekty 
sejmu w tei sprawie są nierozważne, wnioski zaś 
rządu są wynikiem gruntownych studjów. Моҳуса do 
maga się w imienin rządu uchwalenia inwestycji w, 
brzmieniu rządowem. ý 

Po krótkiej dyskusji ustawę inwestycyjną przyjęto» 
zgodnie z wnioskiem rządowym. Komplet poselski 
był niewielki, z wyjątkiem karnej jedynki, ławy re~ 
szty kubów poselskich świeciły pustkami. Posiedze 
uic zakończyło się okooł północy. 


ШШШ 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


War:zawa, 31 3. Sin, Ма dzisiejsżem posie 
dzeniu Senatu złożyli ślubowanie senatorowie: 
Szafranek, Czerkawski, Hassbach i Strug. — 
Marszalek oświadczył, że dotychczasowy regu 
iamin obowiązuje, poczem przystąpiono do de 
baty nad prawizorjum. Веїегохуа! senator Szer 
ski (ВГУ). który prosił o przyjęcie prowizo 
rjam hęz zmian. Senator Horbaczewski (Ukra 
iniec) popiera stanowisko klubu wypowiedzia 
ne już w Sejmie į oświadcza, że nie ma do 
rządu zaufania i będzie głosował przeciwko 
pizyjęciu prowizorjum. Sen. ksiadz Albrech 
(Ch. D.) ma pewne watpliwości w tej spra- 
wie poczem zabiera głos senator dr. Schrgłber 
(Koło Żyd.) Мохе senatora Schreibera podaje 
my na slronie 14-tej. 

Senator Hassbach (Кр niemiecki) oświad 
cza, że będzie głosował za prowizorjum jako 
koniecznością państwowa. Senator  Gląbiński 
(21.3) mówi, że nie chce w tej chwili poru- 
sząć zachowania się rządu podczas wyborów, 
ale pragnie zaznaczyć, że od każdej CY - 


ma - 


Aguda wytargowała jeszcze 


jeden mandat 


B. pos. Stempei wchodzi znowu 
do Sejmu. 


Warszawa. 31. 3. (PA ) Przed kilku dniami do- 
niósł „Nowy Dziennik“ obszernie o skomplikowa- 
nych posunięciach na liście państwowej B.B.W.R., 
dzięki którym p. Kirszbraun uzyskał mandat, mimo 
że figurował па 36-tem miejscu listy państwowej. 
Mandat ten był w tym tygodniu zakwestjonowany z 
powodu protestu „Wyzwolenia“ co do mandatu pos. 
Dra Dyboskicgo z Krakowa, umicszczonego, jak wia 
domo, na 35-tem miejscu listy państwowej „iedynki”. 
Wobec tego B.B.W.R. chcąc mieć p. Kirszbrauna w 
sejmie, poczynił starania o przyznanie mu mandatu 
2 okręgu wyborczego Nr. 26 (Lublin—Chełm), oczy- 
wiście z listy Agudy Nr. 33. Tymczasem Państwowa 
Komisja Wyborcza odrzuciła na dzisiejszem posie- 
dzeniu protest „Wyzwolenia“, przyjmując. że Dr. 
Dybosk!, jako lekarz nie jest urzędnikiem admini- 
stracyjnym (art. 6 ord. wyb.) i tem samem może piź 
stować mandat z Krakowa. Z powodu tei decyzji 
p. Kirszbraun zatrzymuje mandat z listy państwo- 


ści mamy prawo Wwymag аё, by stała na gruni 
cię pańsiwcwości i nie możemy się zgodzić, 
аеру jakaś narodowość żądała dla siebie spe- 
cjamych przywilejów, jak to np. ma się ze spra 
wą odpoczynku niedzielnego, Senator Sokotow 
ski (z PPS) oświadcza, że klub jego wstrzyma 
się od głosowania. Sen. Jaroszewski z Wyzwo 
lenia wvrowiada się przeciwko prowizorjum. 

W głosowaniu prowizorjum zostało przyjętej 
wiekszością głosów. 

Następnie senator Szarski relerował ustawe 
о inwestycjach. Sen. Schreiber wnosi rezolu 4 
cję, aby część kwoty przeznaczono na cele kul- 
turalne ludności żydowskiej, Wniosek senato. 
ra Schreibera został odrzucony. 

W sprawie zwolnienia z więzienia senatora 
Ragni (Bialor.) zgłasza wniosek senalor Bog- 
danowicz. Senat uznaje nagłosć wniosku, gdy 
jednak senator Kerner żąda rozpalrywania tej 
sprawy Senat większością głosów odsyła tę 
sprawę do komisji regulaminowej. Następne 
pomy ад odbędzie się około 20 kwietnia. 


na ч marmon |: 


КЕ 


wej „jedynki“, a z Lublina wchodzi w jego miejsce 
do seimu kolejny kandydat listy Nr. 33, b. poseł! 
Feiwel Stempel z Krakowa. 

Jak z powyższego telegramu wynika, Aguda dzię- 
ki swoim zakulisowym zabiegom, uzyskała drugiego 
przedstawiciela w sejmie. Ciekawą bydzie teraz ze 
czą, czy p. Stempel, jako jedyny poseł z listy Nr. 
wstąpi do klubu sejmowego BBWK. czy też а ж 
nie z pp. Kirszbraunem, Wiślickim * sen. Dah'em 
wybtanymi z „jedynki“, utworzy drugi klub žydo- 
wski. Sprawa ta rozstrzygnie się w najbliższych 
dniach, po przyjeździe p. Stempla do Warszawy. 


—0— 


„Jedynka na Zamku 


Warszawa, 31 3 Sin. Dziś przedstawiciele je 
dynki złożyli zbiorową wizytę p. Prezydentow; 
Rzeczypospolitej, który w dłuższem przemó- 
wieęniu zwrócił uwagę na konieczność natęze- 
nia sił w pracy i wskazał, że jest to przewu*- 
dnia myślą marszałka Piłsudskiego. Rozmowa 
па Zamku trwala dłuższy czas i byla utrzyma 
na w bardzo serdecznym tonie, 


WY 


wu 


EPOKO 


U 
Dotychczas lak: 
zagranicy, ale także go przewyzszyć. 


W onegdajszem przemówieniu swojem па 
komisji budżetowej poruszył Min. Skarbu p. 
Czechowicz kilka aktualnych problemów fi- 
naasowych i gospodarczych. Między innemi 
usprawiedliwiał się p. Minister z zarzutu, że 
niepotrzebnie i ze szkodą dla życią gospodar- 
czego gromadzi znaczne rezerwy skarbowe i 
nie obniża stawek podatkowych, mimo, że do 
chody skarbowe przewyższają znacznie prze- 
widywania budżetowe. Sam jednak stwierdził 
p. Minister, że na 31. grudnia 1927 saldo fun- 
duszów obrotowych Skarbu wynosiło 460 mi- 
ljonów złotych, nadto zaś z pożyczki stabiliza- 
cyjnej rozporządza rząd funduszem 306 milj. 
złotych. Przyjmując nawet, że część tych tun- 
duszów przeznaczona jest na specjalne cele i 
nie może być przęz rząd użylą, to jednak w 
każdym razie możliwem byłoby przeznaczenie 
na cele kredytów dla życia gospodarczego bar 
dzo poważnych kwot. Swoja politykę ściągania 
podatków w wyższej wysokości, niż to byloby 
koniecznem ze względu na wydatki państwo - 
we, usprawiedliwia p. Minister tem, że konsun 
tura obecna jest już od kilkunastu miesięcy 
pomyślną a zatem obowiązkiem jego jest tę 
pomyślną konjunkiurę wyzyskać i tworzyć re 
zerwy na przyszłość, kiedy konjunktura moze 
się zmienić. Wniosek p. Ministra o pomyślno- 
ści obecnej konjunkturywydaje się nam je- 
dnak być nieuzasadnionem uogólnieniem po- 
nryślego stanu pewnych dziedzin produkcji. 
Wniosęk ten w odniesieniu do całości nasze- 
go gospodarstwa społecznego jest błędny, v 
cze z łatwością mógłby p. Minister poiulormo 
wać się z miesięcznych sprawozdań Banku Go 
spodarsiwa Krajowego, wskazujących na za- 
stój w wielu dziedzinach produkcji przęmysło 
weja przedęwszystkiem w całym niemal han 


N towanystwie aula „rane 


(Od naszego korespondenta wiedeńskiego) 

O oznaczonej godzinie oczekuje mnie Hanns 
Heinz Ewers przed hotelem Imperial, w którym, 
w czasie swego „wiedeńskiego pobytu“ zańie- 
szkał 

— Mamy szczęście — z uśmiechem powiada do 
mnie sławny autor. — Cudowny, słoneczny izień. 
I zwracając się do szofera rozkazuje. Na Kobenzl! 

Wysoki, blondyn, niebieskie głębokie zy, wy- 
twornie ubrany, niecdzowny mionokl. Pierwsze 
wrażenie: Światowiec w każdym calu. Już po kil- 
ku słowach niktby nie przypuszczał, że to niemie- 
oki powieściopisarz. W jego wymowie brzmi ja- 
kiś dziwny, cudzoziemski akcent. Tak mówią nie- 
raz Anglicy po niemiecku. Na odnośną inoją uwa- 
Бе uśmiecha się Ewers i powiada:: To jest winą 
mojej żony, rodowitej Amerykauki, z którą tylko 
po angielsku rozmawiam. 

Auto szybko pędzi po ulicach miasta Żnajdu- 
jemy się już w Grinzingu, w tym romartycznyjn 
zakątku Wiednia, w którym przy winie każdy 
Zapomnieć może o swych troskach і *alach, Już 
Pedri auto po pięknych serpentynach — i za chwi- 
1$ jesteśmy na terasie „Schlosshotel Kobanzł". Je- 
den z najpiękniejszych punktów Wiednia. Zdala 

é wstęgę Dunaju, dalej „olbrzymie kołlo™ Pra- 
teru i morze całe domów, pałaców A 7 boku i 


śmiecha się do nas Kahlenberg ze swemi winni: . 
cami, 
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używane w instyluciach prywatnych i rządowych były 
twarde, i kruszyły się, przez co lakowanie Jistów pieniężnych, przesyłek itp. było 
niepewne i możliwe tylko pieczątkami metalowenmi. 

Znanej tutejszej fabryce „Tęcza” udało się w swych laboratorjach chemicz- 
nych po wieloletnich próbach i pracach stworzyć lak gumowy elastyczny niełam- 
liwy, przez co wszystkie dotychczasowe braki w tej dziedzinie zostały usunięte. 
Obecnie więc lakowanie odbywać się może także pieczątkami gumowemi, a nie 
tylko metalowemi. Wynalazkiem tym Fabryka „Tęcza“ w Krakowie udowodniła, 
iż przemysł polski jest w stanie nietylko konkurować skutecznie z przemysłem 


| 
| 
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tualne problemy gopspodarcze Polski, 


a ekspose p. Czechowicza 
Od naszego korespondenta palestyńskiego. 


dlu. Twierdzenie, ż konjunkiura obecna jest 
pomyślna, wygląda, o ile chodzi o handel, 
wprost na ironję a przecież właśnie handel od 
czuwa najdołkliwiej brzemię podatku przemy 
słowego. 


Polepszenie bytu pracowników  państwo- 
wych pragnie p. Czechowicz uzyskać przez no 
we źródła podaktowę. Mianowicie stały poda- 
tek majątkowy ma dać 90 milj, podatek bu- 
dynkowy 60 milj., a oprócz tych dwóch nv- 
wych podatków ma być przeprowadzona rewi 
zja podatku gruntowego, która przyniesie dal 
szych 60 milj. Uzyskana w ten sposób kwota 
200 milj. zł. ma być użytą na podwyżkę pen- 
syj urzędniczych. 

Dość znaczna część swego przemówienia po 
święcił p. Czechowicz poruszonej przez nas 
przed kilku-dniam: kwestji napiywu kapitału do 
Polski. Р. „Mnister stwierdził, że posiadamy li 
czne bogactwa naturalne, mamy nadmiar rąk ro 
boczych i dostateczny zastęp fachowej inteligen 
cji, a brak nam tylko jednego czynnika, tj. ka 
pitału. Pod tym względem bowiem zajmujemy 
jedno z ostatnich miejsc w Europie i w dalszym 
ciągu przeżywamy ciężki głód pieniężny. Wy- 
chodząc z tych przesłanek stwierdza p. Czecho 
wicz zupełnie logicznie, że w naszej polityce 
gospodarczo finansowej wysuwa się na pierw- 
szy plan konieczność przyspieszenia procesu 
kapitalizacji. Niestety jednak ani p. Czecho- 
wicz nie wskazał w swem pizemówieniu na je 
dynie właściwe środki przyspieszenia tego pro 
cesu, ani też jego dotychczasowa polityka go- 
spodarczo-iinansowa nie zmierzała w tym kie- 
runku. P. Czechowicz wskazuje bowiem, jako 
drogę do tego celu jedynie uporządkowanie u- 
stawodawstwa w zakresie polityki bankowej i 
kredytowej, co wszakże kwestii nie rozwiązuje, 


— 


Przy kawie opowiada mi sławny autor kilka 
szczegółów ze swego życia, życia pełnego иѕіа- 
wiecznych po świecie całym wędrówek. 

— Okolica ta przypomina mi dni mej młodości. 
Winnice, Ren. Jak sen wszystko pierzchło. Lata 
sludjów, lata „burszowskie”, szabelka, wimo, dzie 
wczęta. Te ostatnie kochałem nadewszystko, wię- 
cej nawet niż wino — uśmiecha się Ewers. Uzy- 
skalem wreszcie dyplom. Jestem również dokto- 
rem praw.. Przychodzą lata prawdziwej dła mnie 
udręki. Staję się „referendarzem*, „assesorem“. 
A podczas pisania akrów myślę o szerokiie Świe. 
cie, o wszystkich cudnych krajach o których tyle 
słyszałem. By móc podróżo wać, organizuję wędro 
упа trupe artystyczną i zaczynam włóczęgę po 
Europie. Nie ma prawie kraju w Europie, gdzie- 
bym z mym teatrem nie był. Nawet w najdal- 
szych zakątkach Bałkanu. Podczas tych pierw- 
szych wędrówek zaczęła we mnie kiełkować myśl 
mej pierwszej fantastycznej powieści: Alraune. 
Późniei staję się sam artystą-akiorom і gram! 
dość dlugi czas w Berlinie u Reinhardla w „Kam 
merspiele*. І lu zuowu odżywa we mnie moja 
„żyłka wędrowna“. Porzucam teatr i zaczynam 
wędrować jo Świecie. Chiny, Japonja, Indje, Au- 


siralja czy Alryka — wszędzie jestem, patrzę 
obserwuję. Tylko Izka włóczęga po świecie budzi 
fantezję współezeenczo autora. (Przypominam so 


lo>ne słowa, które mi swego 
сап pc” + Piecbhra). Powstaie opiwi- 
da dalej Ewers -- szereg dzieł, niejako owoce 
owych podrózy: „lndien und jch“, „Die Besessee 


bie w tej chwil: 


de" r 
u u 


| rentownej iokaty kapitałów 
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R. рабо. 


U KOBIET W CIĄŻY i miodvch nalek stosowa- 
nie naluralnej wody gorzkiej „Wraneiszka Józefa" 
wzmacnia prawidłowość Галт. сў żołądka i kiszek 
Giówni przedstawiciele ws; ółczesuej ginekologji 
wskazują na wodę „Franciszka Józcia* jak na Śre- 
dek, działający w większości wypadków wwiąlko- 
wo, szybko. pewnie i bezboleśnie. Do nabycia w 
1967x 


gdyż — jako to wskazaliśmy we wspomnianym 
poprzednio naszym niedawnym artykule 
trzeba przedewszystkiem stworzyć warunki 
zagranicznych w 


Polsce. 


P. Czechowicz nie uwzględnia widocznie tej 
istotnej przyczyny abstynencji kapitału zagrani 
cznego, jeżeli twierdzi. że przyczyn tych szu 
kać należy tylko w ujemnym wpływie pew- 
nych wypadków z dziedziny naszei polityki za 
granicznej albo też w specyficznej ideologji na 
szego społeczeństwa, skutkiem której najpoważ 
mniejsze nawet instytucje u nas niechętnie reagu 
ја na propozycje finansistów zagranicznych i 
wolą szukać kredytów w Ministerstwie Skarbu 
lub w bankach państwowych. 

W omówieniu przez p. Czechowicza rozwoja 
pomyślnego Banku Polskiego zasługuje na uwa 
ge Ш że polityka tego Banku winna 
się rożwiiać po linii wiekszego liberalizmu. zwła 
szcza, Że przy obecnym stanie swego bilansu 
mógłby B. P. zwiekszyć obieg banknotów о 
1.255 milj. zł. Apel {еп zasługuje na uwagę, 
gdyż stwierdza. że * Minister Skarbu uznaje 
słuszność postulatów sfer gospodarczych w Кіе- 
runku powiększenia kredytów В Р. dla życia 
gospodarczego. 

W przemówieniu p. Czechowicza widocznem 
jest. mimo jego końcowego ostrzeżenia przed 
zbędnym optymizmem. zapoznanie istotnych 
naszych konieczności gospodarczych w kierun= 
ku złagodzenia. wzgl. równomierniejszego roza 
łożenia ciężarów podatkowych i w kierunku 
stworzenia dla kapitału zagranicziego wido- 
ków korzystnej lokaty w Polsce, Pragnąćby na 
leżało, aby nowy Sejm na braki te zwrócił rzą 


dowi uwagę. Dr. В, 5. 
КЕЕ wee rk lg 


Nowość dla Pań! 


Aby ułatwić naszym klijentkom decyzję, który я 
licznych nowych fasonów wiosennych wybrać najlę- 
piej, zaopatrzyliśmy się w cały szereg kolorowych 
modeli muszlinowych, naturalnej wielkości. Przed 
zamówieniem sukni, każda z pań mierzy wpierw mo» 
dele i w ten sposób orjentuje się już naprzód, czy ав 
ny fason odpowie jej postaci. 

Zamówienia przyjmuje pracownia Ogniska Pracyy 
Kraków, ul. Mikołajska 9, II p., codziennię od godziny, 
11 do lej, z wyjatkiem sobót, niedziel i świąt. 
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nen“, „Das Grauen“ i wiele innych. 

Wojna zaskoczyła mnie w czasie mych wędró- 

wek po Ameryce. Amerykanie ze mną, 
z Niemcem, wcale się w „rękawiczkach* nie od 
chodzili. Włóczyli mnie w rozmaitych więzie- 
niach, ba nawet umieścili mnie z powodu braia 
miejsca wśród. obiąkanych. Wcale zreswią 2 te- 
go powodu nie jestem na Amerykę zły. Ten pobyć 
wśród obłąkanych dał mi iemat dla mej książki 
»Vampir“. Obecnie zaś — powiada mi sławny. 
autor — kończę książkę prawdziwie tamtagtyczną, 
Akcja edbywa się po części w Europie ро częśćć 
w Ameryce. Na pomysł wpadłem obserwując ŻY” 
cie.. pijawek. Zresztą te obserwacje  czymiłuyw 
ze sławnymi biologami, m. in. m prof. Steinechem 
Otóż pijawka w czasie zaślubin pełni podwójne 
funkcje. Jest równocześnie samiczką і samcem 
Osoby w mej najnowszej fantastycznej powieści 
będą również podwójne prowadziły życie, tak f% 
zycznie jak i duchowo Będzie to m pewnością 
ciekawa książka. 

Wierzę w to Święcie. Któż bowiem tak łączyć 
potrafi fantazję z realizmem, szał przejwającychi : 
grozą widziadeł z tchnieniem prawdziwaj poczjii 

Wracamy do hotelu. Ewers przedstawia mi БУГ 
żonę. która, biedaczka, ledwie uporać się może, 
z dziesiątkiem dziewcząt i kobiet, które koniec 
nie chcą widzieć i choćby kilka słów 


ze sławnym autorem.. 
Dr Józei Finkelstein 2 


Wiedeń, w marcu. 
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„NOWEGO DZIENNIKA" 


ukaże się w znacznie zwiększonej 
objętości i podwójnym nakładzie 


dnia 4-go kwietnia b. г. 


i zawierać będzie oprócz szeregu prac najwy- 
bitniejszych sił publicystycznych i literackich 


zwiększony dział inseratewy 


Zamówienia do działu inseratowego przyjmuje: 


Administracja „Nowego Dziennika“, Kraków, 
ulica Orzeszkowej L. 7. — Telefon 279. 


Towarzysze! $Sieniści! 


Walka wyborcza do ciał ustawodawczych ; 
ukończona. 

Wybory przyniosły olbrzymie zwycięstwo 
naszej idei. Prawie 90 procent ogólu wyborców 
żydowskich opowiedziało się we wszystkich 
okręgach wyborczych Małopolski i Śląska za 
naszą lista Zjednoczenia Narodowo Żydowskie 
go. Raz jeszcze jasno i dobitnie wykazały wy- 
bory, że społeczeństwo żydowskie znajduje się 
w naszym obozie i że siła ideologji sjońskiej 
oraz kierunęk polityczny przez nas wylkmęty 
znajduje uznanie i poparcie wszystkich 
warstw żydowskich. 

Wszystkie inne partje żydowskie, czy one 
głosiły hasła ścisłe klasowe czy starały się roz 
pęłać na ulicy żydowskiej walkę religijna 
przez wysuwanie haseł klerykałnych — zosta 
ły zupelnie zdruzgotane. 

Towarzysze! Zwycięstwo przez nas przy obe 
куен wyborach osiągnięje jest tylko jednym 

z etapów naszego pochodu do wyzwolenia Na 
rodu. Zwycięsiwo to wykorzystać musicie dla 
spotężowanej pracy nad  urzeczywistnieniem 
naszego idealu, który nas do zwycięstwa pro- 
wadził. Oparci o zaufanie i pomoc dziesiątek 
tysięcy żydów i Żydówek, które ostatnio dały 
wyraz zaufania, którem nas darzą, przystąpić 
musimy do dalszej codziennej, spokojnej, mró 
wczej pracy. Do tej pracy przystępujemy 
wśród zokokinych warunków. 

Kryzys, który ciążył nad sjonizmem w @а- 
gu ostatnich miesięcy w Palestynie — mija. 
н DPE кайрылы ра нары e EED 


Z TEATRU, LITERATURY i SZTUKI 


— Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. „Faust“ 
z Moissim jako Mefistolelesem powtórzony będzie 
dzisiaj w niedzielę i jutro w poniedziałek. Dziś 
popołudniu po cenach zniżonych „Upiory“ z Mois- 
wim jako Oswaldem. Znakomity gość pożegna się 
g publicznością krakowską we wtorek i we sro- 
де świetną swoją kreacją Fodji w „żywym tru 
ре“ Tołstoja. 

— TEATR OPERETKA NOWOŚCI. Dziś w nie- 
dzielę będą grane dwa najulubieńsze wodewile 
Krumłowskiego o 3'30 pop. po cenach zniżonych 
ulubione „Białe Fartuszki"* o 7/50 wieczór niezró- 
wnana „Królowa Przedmieścia”. Przygołowania 
do świątecznej premiery „Ślubów Dębnickich* w 
pełnym toku. 

— KWINTET KRAKOWSKI, 
wicz-Meycrową na czele, który na pierwszym 
swoim koncercie był przedmiotem wyjątkowych 
owacyj, wystąpi ponownie w tym sezonie dziś, tj. 
w niedzielę, 1 kwietnia w Starym Teatrze. W kon- 
cercie tym współdziałać będzie świetna śpiewacz- 
ka-pieśniarka Wiesława Cichowicz, o klórej śpie- 
wie zagraniczni krytycy wyrażają się bardzo po- 
аё шло. 


zp St Abłamo- 


| 


Otwierają się przed nami ogromne perspekty | 
wy dalszej twórczej pracy. Musimy wytężyć | 
wszystkie siły i rozpocząć inteusywniejszą niż | 
dotąd akcję na rzecz naszych głównych fun- | 
duszów palestyńskich — Keren Hajesod i Ke- 
ren Kajemeth Lejisrael. 

Eszekutywa londyńska ogłosiła miesiące Nis 
san i Ijar jako miesiące poświęcone akcji sze- 
klowej. 

Szekel jest symbolem przynależności do sjo- 
nizmu. Ilość sprzedanych szekli jest mierni- 
Меш potęgi naszej organizacji i wyrazem jej 
wpływów. 

Pomyślny wynik akcji szeklowej ma dla nas 
podwójne znaczenie. Stanowi przegląd na- 
szych sił, a zarazem stanowi podstawę mate- 
rjalną dla działalności politycznej egzekuiy vy 
londyńskiej. - 

Wzywamy wszystkie Komitety lokalne do 
rozpoczęcia intensywniejszej pracy па rzecz 
funduszów palestyńskich i bezzwłocznego przy 
siąpienia do akcji szeklowej. 

Towarzysze! Wszystkie Komisje szęklowe 
winny się bezzwłocznie ukonstytuować wedle 
wskazówek naszego okólnika, a wolne święta | 
Pesach (Chol Hamoed) należy poświęcić sprze 
daży szekli. 

Towarzyszę! Do pracy! 

Za Organizację Sjońską dla zach. Małopolski 

i Śląska: 
Poseł Dr Ozjasz Thon, Юг Szymon Feldblum, 
Prezes Organizacji ph sę ша, 

— IGNACY FRIEDMAN, jeden z najsłynniej- 
ych pianistów współczesnych, którego gra 
wprawia zawsze w niebywały zachwyt licznie ze- 
braną publiczność, wystąpi w Krakowie w ponie- 
działek, 2 kwietnia w Starym Teatrze, w przejeż- 
dzie do Rumunji. Artysta na program swego kon- 
cerlu w Krakowie wybrał kompozycje, których 
wykonywaniem zagranicą zdobywa sobie entu- | 
zjastyczne uznanie tak publiczności, jak i prasy. 

— DZISIAJ PORANEK SYMFONICZNY TOW. 
MUZYCZNEGO о godz 1130 w sali Starego Tea- 
tru W programie suita liryczna M Regera „Obra 
zy Bócklina”, kantata M. Świerzyńskiego „Raj U: 
ігасопу“ — utwory dotychczas w Krakowie vie 
wykonywane. Ponadżo wykonaną zostanie kanta- 
ta В. Pękiela „Audite mortales* i koncert forte- 
pianowy A-dur Liszta, który odegra znany piani- 
sta Szymon Marmor. Bilety do nabycia w kase 
Starego Teatru. 

TEATR IM J SŁOWACKIEGO | 
„(pocz o godz. 7'30 wiecz.) 

Niedziela: pop. „Upiory“ (gościnny występ Ale | 
I 
| 
| 


ksandra Moissiego); wiecz. „Faust“ gośc. wyst. 
Aleksandra Moissiego). 
Poniedziałek: „Faust' (gość. wyst. Aleksandra 
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NĄ o) 
Dobra rada. Najprostszy i najpewniejszy 
sposób pozbycia się zaparcia, które często staje 
Się Źródłem znużenia i chorób, polega na racjo- 
паштет stosowasiu Cascarine Leprince w ilości 
l lub 2 pigulek wieczorem podczas jedzenia, ce: | 
przywraca prawidlowa działalność kiszęk. — | 


Sprzedaż we wszysikich aptekach. 369 | 


Í 
1, 


Harry Liedtke znowu w jarzmie malżeńskięmi | 


Znamy i przez panie szczególnie lubiany `--:tor fil- 
mowy ożenił się tym dniami — poraz wtóry 
(z pierwszą żoną się rozwiódł) — z aktorką ti- 
mową, Dr с Tordy. 


ZE SPORTU 


— OTWARCIE SEZONU LEKKO-ATLETYCZNE. 
GO. Sekcja lekko-atletyczna ŻKS „Makkabi“ zawia 
damia członków, że dziś w niedzielę o godz. 12 w 
poł. odbędzie się otwarcie sezonu generalnym trenim 
giem sekcji pań oraz parów. Równocześnie odbędzie 
się plenarne zebranie sekcji, na którem m. іп. roz-. 
ważana będzie sprawa zajęcia przez sekcję stanowił 
ska w związku z prowadzonemi pertrakiacjami z 
b. członkami K. S. „Jutrzenka'. Ze względu na waż- 
ność sprawy wzywa kierownictwo członków do gre- 
injalncgo przybycia. 

— OLSZA—MAKKABI. Dziś w niedzielę odbędą. 
się na boisku Makkabi zawody o mistrz. klasy A 
K.Z.O.P.N. Oisza—Makkabi. Zawody zapowiadają 
się bardzo interesująco ze względu na dawną rywa 
lizację obu drużyn. Początek o godz. 10 przedpoł. 

— ŻYDOWSKI KLUB SPORTOWY „JEHUDA“ 
W KRAKOWIE zawiadamia o utworzeniu sekcyj 
kolarskiej i iekko-atletycznej. Wpisy przyjmuje się 
codziennie od godz. 8 wieczór w lokalu własnym 
przy ul. Krakowskiej 41, parter (gmach Kahału). 
rz Z 


— TEATR DLA DZIECI I MŁODZIEŻY W. 
„BAGATEŁI* Dziś o goiz. 11-iej przed рой 
dniem odbędzie się przedstawienie „Kopciuszka“, 
widowiska fantastycznego dla dzieci i młodzieży. 
Bilety sprzedaje kasa teatru „Bagatela* już od 
godz. Y-tej rano 


РСС" 
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TEATR OPERETKA „NOWOSCI“ 
(pocz o godz 7'30 wiecz.) 
Niedziela: pop. „Białe Fartuszki*; wiecz. „Kró- 
lowa Przedmieścia", 

REPERTUAR KINOTEATRÓW 
BAGATELA: „Mężczyzna z przeszłością". 
CORSO: „Biała niewolnica”. 

NOWOŚCI: „Mężczyzna z przeszłością”. 
SZTUKA: „Dziecię cyrku", 
UCIECHA: „Król królów". 
WANDA: „Król królów*. 


WARSZAWA: Eskorta 2 лед? 


ШИШИ ШИЕ 


W ORYGINALNYCH BUDEŁKACH 
POLECA RYZ 
Pa Pi LE =. A. KRAKOW: 


i 
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| polskiego pileta 
Sensacja dotyckczas w bezwzgie- 
dnej tajemn!'cy utrzymywana 


Wywiad wlasny „Nowego Dziennika“ z lotnikiem 
Р. A. w Aspern. 


Wiedeń, 28 marca. 


Godzina 430 nad ranem. Czekamy, cze- 
Kamy już dwie godziny. Serce bije nam w 
„piersi jak młotem. Kto wie: może śmiały 
dotnik zmieni kurs i weźmie zapas benzyny 
‘dopiero w Dessau, albo w Le Bourget, a nie 
tu w Aspern. jak nas mąż naszego zaufania 
zapewnił. 4'45: nosy poczynaja się wydłużać. 
Ча domiar złego deszcz poczyna padać. Kry- 
jemy się do hangaru, my, tj. trzech dzien- 
inikarzy wszystkiego, reprezentant środkowo- 
europejskiego T. B. N. — p. Elne, przedsta- 
wiciel amerykańskiego biura koresponden- 
«cyjnego Mr. B. Shocking i Wasz korespon- 
dent. 

Wreszcie: turkot motoru w powietrzu, со- 
raz bliższy, Wybiegamy z hangaru i widzimy, 
jak właśnie śmiały dwuplatowiec ląduje. 
Tak — to on, z Warszawy... 

Wywiad był krótki. Pilot p. P. A., рг2е- 
rażony faktem, że jego w najgłębszej taiem- 
nicy utrzymywany pian przefrunięcia Atlan- 
tyku został odkryły. Koniec końcem. nie ma- 
jąc innego wyjścia, decyduje się na udziele- 
nie informacyj, prosząc jedynie bardzo © 
nieopublikowanie jego nazwiska na razie i 
zadowelenia się inicjałami, jak i o wstrzy- 
mnie się z drukiem wywiadu. do końca 
marca. Pan Р, A., który ma jes; zamiar 
w Paryżu wylądować, spodziewa si” bowiem 
już 31 bm, być w Nowym Jorku. Przyrze- 
kamy najsolenniej, że do 1 kwietnia br. bę- 
dziemy miiczeć. 

Jako jedyny wśród nas trzech „wywiadow- 
ców", mówiący po bolsku (р. Р. A. nie włada 
poza językiem polskim, rosyjskim i gruziń- 
skim żadnym innym) spełniać muszę rolę 
tłumacza, To monopołowe stanowisko cieszy 
mnie jednak bardzo, gdyż mogę „Nowemu 
Dziennikowi* służyć informacjami, obszer- 
niejszemi i dokładniejszemi od tych, które 
otrzymują dwaj moi Towarzysze, przedsta- 
wiciele agencyj telegraficznych. 

Kiedy powziął pan projekt translantyc- 


~ 


RUGENJUSZ HBLTAI. 


Karta wolnego wstepu 
1. 


— Bernardzie, — rzekła pewnego popołudnia 
pani Pospiszilowa do swego małżonka — przyda- 
rzyło się coś niezwykłego. 

— No, a 00? 

— Dostałam wułny bilet na dzisiejsze przedsta- 
wienie do opery. Lożę. 

— Qzyś ty oszalała? 

— Nie. 

— A jakżeś to dostał: ’ 

— (Otrzymałam go od panny Słowikównej, tej 
słyr `j primadonny. 

— Pytam ci się jeszcze raz czys oszalała? Skąd- 
łe znasz znów jakąś pannę Słowikównę? 

— Obydwie mamy jedną i ta samą modniarkę i 
obydwie chciałyśmy kupić jeden i tensan kape- 
łusz Wkońcu zostawiłam jej ten kapelusz, za co 
ona z wdzięczności posłała mi bilet do loży. 

— І tyś przyjęła? 

— A niby dlaczego nie? Czemuż nie mielibyśmy 
i my pójść sobie raz gratisowo do teatru? 


2. 
— Ponieważ do opery jest dość daleko, weźmie- 
wy sobie wyjątkowo taksówkę. — rzekła pami 
Ospiszilowa około 7-mej wieczorem. 
— Ależ, dziecko! . 
— Bilet przecież i tak mamy za arno, możemy 
мәе więc pozwolić na ten wydatez. 


3. f 
— Trzy szylingi. — rzekła kasjerka z życzli- 
wym uśmiechem na ustach, kiedy pań Pospiszil 
doszedł do kasy z kartę. — Trzy szybugi płaci 
Pan. i 


«NOWY DZIENNIK* poniedziałek 2 IV. 1928 


o pięknym połysku i niebywałej trwałości. 


triumfie Lindbergha. 

— Czy władze w kraju są powiadomione 
o pańskiej imprezie? 

— Na to pytauie nie mogę odpowiedzieć. 

— Со pana skłoniło do przedsięwzięcia, 
które się dotychczas żadnemu Europejczy- 
kowi nie udało? 

— Chęć przysporzenia slawy Polsce, a także 
i ambicja osobista, 

— Czy jest pan dobrej myśli? 

— Jak najlepszej. Mój aparat. motory, 
zbiorniki benzynowe są ostatnim wyrazem 
techniki. Pozatem — dodaje z uśmiechem — 
пат przy sobie mój nieodstepny amuleł: 
małą kaczuszkę porcelanową. Niebezpieczeń- 
stwo grozi mi jedynie ze strony ostrych 
wiatrów zachodnich. Ale relacje stacyj me- 
teorologiecznych są zadawalające. 

— Z jakiej fabryki pochodzi pański aparat? 

— Tajemnica. 

— Jak się nazywa? 

— I tego nie mogę na razie zdradzić. 
Łuuważam, że napis na boku laławca jest 
zasłonięty dużą płachtą żaglowego płótna). | 

— Czy wolno wiedzieć, dlaczego okry x 
рап swoje przedsięwzięcie tajemnicą? j 

— Jest to warunek zakładu. 

— Czy może pan o nim coś bliższego po- | 


kiego lotu? 
— Jeszcze ubiegłego roku, natychmiast po 


— Ależ, proszę panią, fo jest przecież wolna | 
karia. | 

— Ja wiem. Pan też nie opłaca biletu, tyłko tzw. 
dodaiek regie. 

4. 
| 
| 
| 


— Со za wspaniały kosz z kwiatami otrzymała | 
ta panna Słowikówna! — zawołał pan Pospisził 
zachwycony, po spuszczeniu pierwszej kurtyny. 

— Так, — odparła pani Pospiszilowa. — A 
wiesz ty od Коро go dostała? 

— Skądże to mam wiedzieć? 

— Od ciebie, | 

— Odemnie? 

— No, rozumie się. Musielisiny się przecież w 
jakiś sposób okazać wdzięcznymi. Niechaj widzi, 
że ma do czynienia z wytwornymi ludźmi, którzy 
się rie łakomią na jakiś lam marny biłet. 

| 
| 


5. 

—- Niech Шари wezmą ten przeklęty tragawaj! — 
zakłnął pan Pospiszil, gdy już nie można było wię- 
cej wozu się doczekać — Jakże teraz dostaniemy 
sie do domu? 

— Uspokój się, już ja to urządziłan. Zatrzyma- 
łam iu nasze auto Tam czeka. 

— Ależ słuchaj!... 

— Proszę cie. bilet i tak nic nie kosztował. Czy 
prawie dziś mamy iść piechotą do domu? 


i 

6. | 

— Chcę ci tylko powiedzieć, że w domu nie ma- | 
my teraz kolacji — ziewnęła pani Pozpiszilowa, ; 


usiadłszy w wozie, . 
— Jednem słowam, chcesz może żebyśiay poszli : 
do testauracji? | 
— Tak, ale do jakieś lepszej. һо po godzinie í 
li-iej można tylko w takiej coś *orządnego do- 
stać. 


- 


— Przyjdź jutro punktualnie na obiad do domu! | 


Zanebiegliwe i oszczędne gospodynie żądają wyłącznie 


LAKIER 


[ Do nabycia we wszystkich składach farb. 


|! 
odznaczonych 4 nagrodami paústwowemi 
і 22 medalami, а to: 
Lakierów emaljowych 


lśniąco białych 
Lakierów podłogowych 


575 


wiedzieć? 

— Niestety — nie. Tyle tylko, że dopiero 
drugiego kwietnia upływa ostateczny jego 
termin. 

— Со wiezie pan z sobą? 

— Nie prócz prowiantu. 

— Z czego składa się prowiant. 

— Butersznyty, salami, pomarańcze i butła 
barszczu. Jestto mój ulubiony trunek. 

— Gdzie się pan urodził? 

— W Warszawie w roku 1890. Lata mło- 
dzieńcze spędziłem w Gruzji, gdzie mój ojcieg 
był urzędnikiem. Tam też ożeniłem się. Od 
roku 1918 żyję stale w Polsce. 

— Czy jest pan z zawodu pilotem? 

— Nie, to mój sport. 

Pan P. A. żegna się. Robotnicy zdołali 
napełnić tanki benzyną. Życzymy serdecznie 
powodzenia, nie bez pewnej obawy, by śmiały 
lotnik polski nie podzielił tragicznego losu 
swoich francuskich, niemieckich i angielskich 
kolegów. 

Ale p. P. A. rozwiewa nasze przykre uczue 
cia. Wesoło pogwizdując czyni przygotowania, 
dając ostatecznie dyspozy»je. Wsiada, Mocny 
ścisk dłoni. „Do widzenia i dużo szezęścia* 

W parę chwil później unosi się już w po- 


| wietrzu smukły. biały latawiec w drodze do 


Paryża i dalej do New Jorku. Pierwszy polski 
aeroplan, wyprawiający się ра` ck © 
Wielkiego Stawu... Sz. W. 


— zaświergotała pani Pospiszilowa, kładąc się do 
łóżka. 

— A cóż znów? 

— Bo będziemy mieli gości przy stołw. 

— Gości? Czyś ty oszalała? 

— Nie. Zaprosiłam pannę Siowikównę 1 dyre: 
ktora. Muszę się przecież jakoś zreyanżować zu 
tę wodną kartę, 

Przytem odwróciła się na drugi bok i już w pdł: 
śnie mruczała: : 

— Zamówiłam jeszcze szampana, niech widzą, Юа. 
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Pan Pospiszil zaś pócząl liczyć: 


Auto 16 szytingów 
Dodatek miejski 3 „ 
Kosz z kwiatami V, „ 
Kolacja 17 = 
Obiad z szampanem 160 » 


Razem 226 szylingów. 
Loża w normalnych warunkach 
kosztuje 20 H 


Dopłata do wolnej karty wynosi 
zatem 206 szylingów. 

— Dobrze jeszcze, że przynajmniej owego ka- 
pclusza nie kupiła, tyle przynajmniej zyskul = 
rzęził on również przez półsen. I z tą myślą Ж 
sngt. 

9. 

Na drugi dzień rano budzi go żona 

-— Bernardzie! 

— Мо? 

— Daj mi szybko 50 szylingów. 

— Na со? 

— Pauna Słowikówna tak sie wzruszyła koszem 
z kwiatami, że zrezygnowała z kapelusza Właśnie 
teraz ті go modniarka przysłała. j 

(Przełożył: «= M ог). 
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Ze względu na ustawowe określenie nowe., 
zmniejszonej wartości złotego, koniecznem jest 
nowe przerachowanie bilansów, ргле4зіе- 
biorstw prywatnych i publicznych. Odnośne roz 
porządzenie ukazało się już w Dz. U. R. P. Ne. 
38 1 zawiera 21 artykułów, których streszczenia 
podajemy. 

Przedsiębiorstwa publiczne i prywatne obo- 
wiązane są na d. 1 lipca 1928 r. sporządzić ma- 
jatkowy bilans brutto w złotych, określonych 
w rozporządzeniu z d, 13 października 1927 r. 
(ti w nowych złotych); bilans ten winien sły- 
Żyć za podstawę do dalszego księgowania. 

Wartości bilansowe nieruchomości, ruchowo 
ści, maszyn, urządzeń technicznych i wogóle 
przedmiotów, nieprzeznaczonych do zbytu, na- 
bytych przed d. 30 września 1925 r., mogą być 
przerachowane podług stosunku, nieprzekracza 
jącego 172 złotych, określonych w rozporządze 
miu z д. 13 paźdz. 1927 r., za 100 zł., określonych 
w rozporządzeniu z d. 20 stycznia 1924 r. 

Należności i zobowiązania w złocie, określa- 
mych w rozoprządzeniu z d. 20 stycznia 1924 r., 
oraz w walutach obcych, winny być wstawione 
do przerachowanego bilansu brutto na d. 1 lip 
ca 1928 r. w pełnej równowartości w złotych, 
według rozporządzenia z d. 13 października 
1927 r., przytem równowartość należności i z9- 
bowiązań w walutach obcych należy obliczyć 
podług średniego kursu giełdy warszawskiej z 
ostatniego dnia notowań poprzedzającego dzien 
Д lipca 1928 r. 

Nadwyżka bilansowa, osiągnięla z przeracho 
wania bilansu, winna być użyta przedewszyst 
kiem na pokrycie strat bilansowych z lat ubie 
głych. 


е е ө е LJ 
Sowiety reklamują Bir-Bidżan 

Moskwa (ŻAT) W komusikacie otrzymanym 
przez korespondenta ŻAT-nej od sowieckiego ko- 
misarjatu dla spraw zagranicznych podane są о- 
fźcjalnie następujące szczegóły o żydowskiej pra- 
cy kolonizacyjnej, jaka ma być przeprowadzona 
w lecie roku bieżącego w okręgu Bir- Bidżanu 
przy pomocy funduszów wyasygnowanych przez 
rząd sowiecki, 

Wybudowanych zostanie latem 10 wsi po 100 
zagród w każdej, Uprawionych będzie 5.000 hek- 
łarów ziemi, z czego 3.006 przy pomocy traktorów 
a 2000 koni. W tym celu nabytych będzie 50 trak- 
torów i 800 koni. Ogółem w lecie br. wyasygnuje 
wię na ten cel 1,300.000 rubli. 500 przesiedleńców 
mostanie tam skierowanych już w ciągu najbliż- 
szych tygodni. (Czy przypadkiem nie chodzi o 
500 sjonistów skazanych na wysiedlenie na Sy- 
berję? — Red.) Dotychczas zarejestrowało się na 
wyjazd do Bir-Bidżanu 3000 rodzin żydowskich. 
Barbarzyński akt „zemsty 
uczniów wobecchiopcażyciowskiego 

w Rosji sowieckiej. 

„Prawda“ podaje szczegóły ohydnego czynu 
antysemickiego, popelnionego przez 5 uczniów 
chrześcijan w m. Ostaszkowie. 

Wsponiniani uczniowie spotkali na ulicy 
chłopca żydowskiego Boria Gutbena, którego 
zaprosili, by udał się z nimi na ślizgawkę. — 


| 


Chłopiec nie przeczuwająe nic zlego, udał się | 


z uczniami do zamarzłej rzeki odległej 
wiorst od miasta. Po przybyau do rzeki ' i 
cy chrześcijańscy zwabili żydowskiego l 
rzysza na małą wysepkę, poczem Wyciągnęli 
z kieszen; zawczasu przygotowane sznury i ję- 
li przywiązywać chłopca żydowskiego do drze 
wa. Gdy mały Gutben zapytał ze zdumieniem: 
„Co wy ze mną robicie?“ tamci odpowiedzieli: 
„Miłcz, Żydzie, wyście ukrzyżowali Ch-ysiu- 
sa, więc my za to ciebic ukrzyżujemy. Zmar- 
zniesz tu na śSinierć”. 

I zestawiwszy swoją ofiarę związanz na wy 


о S$ 


sepce, 5 chłopców udało się z powrotem do mia , 
sta. Później znaleziono małego chłopca żydow ! 


skiego bez przytomności, Gutben odmówił wy 
jaśnienia nazwisk swvich dręczycieli, lecz tam 
ci sami przechwalali się w szkole wobec kole- 
gów swoją „aktywną pracą antysemicka” i w 
ki sposób cala sprawa doszla do wiadomości 


| 
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„NOWY DZIENNIK" poniedziałek 2 IV. 1928 


Nowe przerachowanie bilansów 


O ile część nadwyżki z prerachowania przela- 
ną będzie na kapital zakladowy spółki, należy 
podwyższyć odpowiednio wartość nominalną 
akcji, albe wydać akcjonarjuszom nowe akcje 
w stosunku proporcjonalnym do posiadanych 
'Ta ka zmiana wysokości kapitału zakładowe- 
go nie wymaga zatwierdzenia zmian w swoich 
stąłutach. 
Przerachowane i nieprzerachowane bilanse 
brutto. na dz. 1 lipca 1928 r. winny być złożone 
w oiągu 2 miesięcy po zatwierdzeniu przez 
ogólne zebranię minist. przemysłu i handlu 
minist. skarbu oraz władzy skarbowej, właści- 
wej pod wzgłędem wymiaru podatku dochodo 
wego. 
W celu zmuszenia przedsiębiorstw prywat- 
nych do przęrachowania bilansów w terminie 
do 1 stycznia 1929 r., minister skarbu może na 
każdego z kierowników tych instytucyj nakła 
dać kary pieniężne do wysokości 5,000 zł.; o ile 
takie przerachowanie nie nastąpi przed 1 mar 
ca 1929 r., minister skarbu może na drodze sa- 
dowej zarządzić likwidację przedsiębiorstwa. 
Nadwyżki bilansowe, pochodzące z przęra- 
chowania, nie podlegają opodatkowaniu. 
Przepisy tego rozporządzenia nie mają zasto 
sowania do zakładów ubezpieczeń i spółdziel- 
ni, a wykazane w bilansach tych  przedsię- 
biorstw sumy uważa się za wyrażone w zło- 
tych, określonych w rozporządzeniu z dnia 13 
października 1927 r. — z tem jednak zastrze - 
żeniem, że należności i zobowiazania, wyrażo- 
ne w walutach obcych і złotych w zlocie, win 
ny być przerachowane w sposób, wskazany w 
nowem rozporządzeniu. 


— 


szerszych warstw w mieście. 

Na specjalnem posiedzeniu zwołanem przez 
nauczycieli szkoły w sprawie lego zajścia po- 
slanowiono wydalió sprawców ze szkoły... z 
tem, że w razie ponownego dopuszczenia się 
takiego czynu zostaną już wydaleni faktycz- 
nie. —— 

5 „mścicieli* — pisze „Prawda“ — obuwiało 
się z.początku wyroku, lecz dowiedziawszy się 
o zapadłej decyzji, zamieniło radosne spojrzec- 
nia i przyrzekło, że więcej tego nie uczynią”. 

„Prawda* domaga się ponownego rozpailrze- 
nia tego ineydentu і przykładnego ukarania 
chuligańskich uczniów. „Nie możemy w żaden 
sposób przystać na laki epilog haniebnego a- 
ktu antysemickiego popełnionegu w Osiaszc- 
wie“, kończy „Prawda '*. 


Skandal w zarządzie Chaluki 


Prasę żydowską obiegła ostatnio wiadomość o 
wielkich nadużyciach, jakie miały miejsce w ín- 
stytucjach Chaluki. Jak wiadomo, na całym swie- 
cie odbywają się zbiórki na rzecz pobożnych Ży- 
dów, którzy poświęcają się studjum Talnudu w 
Palestynie, a „Puszki Rabbi Meir Baal Nes są 
ogólnie znane. Podział sum zbieranych zapomocą 
puszek odbywa się miesięcznie za pośrednictwem 
mężów zaufania i komitetów istniejących w po- 
szczególnych państwach. Często zdarzały si? przy 
podziale pewne niedokładności, ale to, co ujaw- 
niono o sposobie rozdziału pieniędz" залп w 
warszawskim „Kolełu”, jest nadużyciem, "akie do 
tąd w tej instytucji się nie zdarzyło. Chalukowcy 
warszawscy, mieszkający w Palestynie  >złosii 
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list protestujący, w którym m. іп. podają następu- | 


jące szczegóły. Wysyłki pieniężne z Małopolski 
przekazywane miesięcznie do Palestvnr wynoszą 
ckoło 1200 funtów, tak, że na każdego chalukow 
ca przypada 1 i jedna czwarta funta miesięcznie 
Natomiast wysyłki pieniężne z największego o 
kręgu Warszawy, do którego należy cała Kongre 
sćwka i kresy, zmniejszyły się w astatnicn cza- 
sach i wynoszą tylko 300 funtów, tak, że ua każ- 
dego chalukowca wypada 1 złoty. Przyczynę lych 
malych wpływów upatrują chalukowcy су iem, 
że 85 procent oliarowanych pieniędzy przeznacza- 
ją różni „mężowie zaufania“ na inne cele. Zaiząd 
warszawski nie uznaje komisji kontroiującej w 
Jerozolimie. Skoro zaś komisja ta nie "ciała za- 
twierdzić sprawozdań o zbiórkach, wors"a-"skich. 
polecili administratorzy Warszawscy dru wać 
własne sprawozdania i fałszować podpisy. Sto 


Ostrzeżenie! 


U 

Ostrzegamy Р. Т. Gospodynic, Restauracje, Szpi. | 
tale, Zakłady oraz wszystkich Konsumentów i Sma- | 
koszy przed nieuczciwą konkurencją, która sprze= 
daie iłuszcze małowarteściowe. w szczególności tłu- . 
szcze uzem (nieopakowane) wprost ze skrzyń na 
wagę, pod nazwą „Amada“. tak, że konsument mie 
ma sposobności przekonania się, czy kupuje fakty= 
cznie tłuszcz marki „Атада“, jak to jest możliwe 
przy tłuszczu w oryginalnem opakowaniu. 

Nie zadawalniajcie się zatem: tylko nazwą „masło 
lub tłuszcz roślinny“. lecz żądajcie najwyraźniej 


Przy zakupnie tłuszczu w paczkach wważajcie na 
oryginalne opakowanie, oraz ma marke fabryczną. 
„AMADA“ w postaci głowy, przedstawionej poniżej. 
zaś przy zakupnie tłuszczu luzem, baczcie me 
skrzynkę, z której Wam sprzedający kupiec towar 
na wagę kładzie, czy po bokach tej skrzynki wid- 
nieje napis į marka „AMADA“, a wówczas łaskawa. 
Gospodyni i P. Т. Konsumenci będą pewni, iż dostal 


naliepsze masło roślinne „AMADA“ 


W wypadkach sprzedania P. Т. Konsumentom 
przez nieuczciwych kupców zamiast żądanego ma. 
sła roślinnego marki „AMADA“ jakiegokolwiek $m- 


nego tłuszczu, prosimy nam o tem donieść, a bę- 
dziemy  niesumiennych tych sprzedawców ścigać 
drogą karno-sądową. 569 x 


Tow. Акс. dla Fabrykacji Tłaszczów Roślinnych 
„АМРЕ? “'* " Gdańsku. 
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AMAD 
Reprezentacja: w. me ttig, Kraków, ulica 


sunki te istnieją od czasu, gdy niejaki Abraham 
Fisch z Pińczowa, zwolennik cadyka z Góry Kal- 
warji, objął zarząd Chaluki. Kiedy przeciwko Fi- 
schowi wpłynęły protesty, wstrzymał on zapoimo- 
gi tym, którzy protesty te podpusywali i wysta- 
гаі się o listy dziękczynne ze siałszowanymi pod- 
pisami wielu chalukowców. Jak dotąd, wszystkie 
protesty były bezskuteczne. Cadyk z Góry Kal- 
varji powinien skorzystać że swego „utoryletu 
i zmusić p. Abrahama Fischa do ujawn$enia, na 
jakie cele szły pieniądze Chaluki. 
A —— 


OPOZYCJA PRZECIWKO KONGRESOWI A- 
RABSKIEMU W PALESTYNIE. Wkrótce ma być 
zwołany, jak wiadomo, z inicjatywy nowej arab- 
skiej partji liberalnej kongres arabski w "aiesty" 
nie. Inicjatywa ta Spotkała się jednak z opozycją 
ze strony Hussejnów, którzy zwołują odrębną kon 
ferencję w Jerozolimie, na której ma być rozpa- 
trzona sprawa „prawowitej reprezentacji narodu 
arabskiego". 

BUDŻET WAAD LEUMI. Rząd palestyński za- 
twierdził pożyczkę zaciągniętą przez Waad Leu- 
ni. Budżet Waad Leumi na rok bieżący wynosi 
2.600 funtów i uwzględnia już zarazem nadzwy- 
czajne wydatki związane z nową organizacją 
gmin żydowskich. Wspomniany budżet zostanie 
pokryty częściowo ze składek i opłat gminnych, 
a częściowo przy pomocy pożyczki. 

ZAŁOŻENIE ZWIĄZŻK" ŻYDÓW POLSKICH 
W JEROZOLIMIE. W Jerozolimie powsiał zwią- 
zek Żydów polskich, który liczy już przeszło 100 
członków. Do prowizorycznego zarządu związku 
wchodzą: Dr Braun, pp. -Ben-Zion i J. Aweni. Ара 
logiczny związek istnieje również, jak wiadomo, 
w Tel Awiwie. 

POSEL ŻYDOWSKI W PARLAMENCIE SZWAJ 
CARSKIM PRZECIWKO KARZE ŚMIERCI. Pod- 
czas rozpraw nad projektem  federacyjnego ko- 
deksu karnego w Szwajcarji poseł żydowski zna- 
ny adwokat Dr Dawid Farbstein wygłosił w раг 
iamencie ostrą mowę przeciwko karze śmierci, 
która wywarła wielkie wrażenie. Dr Farbstein 
jest jednym z przywódców szwajcarskiej socjal- 
demokracji i interesuje się również sprawami ży: 
dowskiemi i sjonistycznemi. Jest on bratem pre- 
zcsa gminy żydowskiej w Warszawie, posła H. 
Farbsteina. 

ZNANY HISTORYK FRANCUSKI PRZYBYWA 
DO PALESTYNY. Znany historyk francuski i by- 
ły minister sptaw zagranicznych profesor Hano- 
taux bawi obecnie wraz z małżonką w Egipcie. 
Wkrótce prof. Hanotaux przybędzie ра diużezy po 
byt do Palestyny. 


| 
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Aysyłka na prowincję 
słardrhie opukowana 


Cui bone!?... 


Dlaczego skreśiono warunek znajomości języka hebrajskiego w noweli 
do tzw. dekretu Piisudskiego 


Rozporządzeniem P. Prezydenta Rzeczy- 

pospoliiej z dnia 26 ub. m. nastąpiło po- 
noewne Zznowelizowanie tzw. dekrelu Piłsud- 
skiego o kahałach przy równoczesnem roz- 
«©iągnięciu jego ważności, jak już doniósł 
iw swoim czasie „Nowy Dziennik“, także na 
województwa: poznańskie i pomorskie. Nie 
zamierzamy dzisiaj omawiać tych wszystkich 
zmian; które nowela do dekretu wprowadza. 
Choómty w niniejszym artykule wskazać 
tylko na jedno „małe* skreślenie w pierwot- 
uym tekscie dekretu, skreślenie dla nie- 
których może nieznaczne, ale według nas, 
obrażające naszą dumę narodową, miano- 
wicie na skreślenie w ostatnim ustępie art. 37 
dekretu postanowienia, iż rabini i podrabini 
winni znać język hebrajski w piśmie i słowie, 
postanowienia, które mieści sjię w tekście 
dekretu od chwili jego ukazania się w lutym 
1919 r, to jest bez przerwy od przeszło 
dziewięciu lat. 

Cui bono? Zdumieni pytamy się, w czyim 
interesie, dla czyjego dobra i w jakim celu 
usunięto ten całkiem naturalny, nieszkodliwy 
przepis, z pierwotnego tekstu dekretu? 

'Nie możemy zdobyć się na przyjęcie, iż 
nastąpiło tó 2 powodu, że istnienie powyż- 
szego postanowienia w dekrecie o kahałach 
„drąażniło* uczucia narodowe Zydów polskich. 
Bo jeśliby chciano sądzić takiemi kategorjami, 
to.w takim razie umieszczenie w warunkach 
kwalifikacyjnych urzędników państwowych 
i samorządowych, zastrzeżenie o znajomości 
języka połskiego w słowie i piśmie, możnaby 
poczytać taksamó za potwarz rzuconą na 
całe społeczeństwo polskie. 

Czy może nastąpiło skreślenie przepisu 
o ebowiążku znajomości języka hebrajskiego 
w piśmie i słowie przez rabinów i podra- 
binów ze względu na „obrażone* uczucia 
religijne naszej ortodoksji, czyli zachowaw- 
czej części Zydów w kraju? Wszak to wła- 
śnie rabi Josi ben Akiwa mówi, że od chwili, 
skoro dziecko zaczyna mówić, obowiązkiem 
ojca jest mówić do niego po hebrajsku). 
Przecież Majmonides, pierwszy kodyfikator 
prawa żydowskiego і koryfensz myśli ży- 
dowskiej, uważa naukę języka hebrajskiego 
za spełnienie dobrego uczynku, „micwe*2). 

Czy kiedykolwiek wydał już jakikolwiek 
таш wyrok sądu rabinackiego w innym 
języku, niż hebrajskim? Czy język hebrajski 
nie jest liturgicznym językiem wszystkich 
Zydów w kraju i prawie 99 proc. Zydów 
świata? Czy całą naszą literaturę rabiniczną 
i wszelkie ręsponsy pisano kiedykolwiek 

1) Bifri, w. 

s) Кошке do Awot Roz. Il. Miszna 1. 


inaczej, niż po hebrajsku? А nawet dzieła 
z dziedziny religijno-filozoficznej i in., które 
pierwotnie pisane były nie po hebrajsku, czy 
ich autorowie nie wyrażali później pragnienie 
zwrócenia swej twórczości na łono macie- 
rzyste, 
hebrajski? A czy te nasze twory duchowe 
w obcym języku, nie zostały nam uratowane 
tylko przez to od utraty, że.naczas prze- 
łożono je na język hebrajski, będący języ- 
kiem jedynie wspólnym wszystkich Zydów 
na całej kuli ziemskiej, gdziekolwiekbądź 
żyją? 

Czy język hebrajski nie jest oficjalnym 
językiem rabinów, Zydów także ortodoksyj- 
nych, w sprawach ogólno żydowskich, reli- 
gijnych i familijnych? A czy nie posługują 
się nim chasydzi wyłącznie przy wypisywa- 
niu „kwitlech* do swoich cadyków i w ko- 
respondencji między sobą? A czy zapoznano 
te „usługi*, jukie oddał w czasie ostatniej 
kampanji wyborczej język hebrajski „je- 
dynce* przez odezwy „rabinów* wydane 
w tymże języku? Boć dodane tłumaczenia 
w języku żydowskim i polskim, nie odda- 
wały wiernie tych wszystkich epitetów, któ- 


remi darzono zwolenników np. . „siedem- 
nastki*, nazywając ich: „poszim, masisim, 
madichim*, 


Przezorność nakazuje stwierdzić, że zwol- 
nienia rabinów i podrabinów od obowiązku 
znajomości języka hebrajskiego w piśmie 
i słowie, nie można uważać za konsekwencję 
rozciągnięcia ważności dekretu o kahałacn 
na województwo poznańskie i pomorskie, 
bo nie słyszeliśmy, aby nasi bracia z tam- 
tejszej dzielnicy byli o to czynili jakiekol- 
wiek zabiegi. 

Nie możemy również dać się porwać myśli, 
że tę „koncesję* uczyniono dla tych nie- 
uków z dworków cadyków, którzy uważają 
urząd rabina za swą dziedziczną arendę, 
albo że ma to stanowić honorarium, па 
koszt i ku hańbie społeczeństwa żydow- 
skiego, dia tych „rabinów* (n. b. w cudzy- 
słowie) i ich godnych potomków, za jakieś 
szczególne w  ostainim czasie zasługi... 
Wszakże miarodajne czynniki miały właśnie 
w ostatnim czasie najlepszą sposobność 
przekonać się, z jaką pogardą odwróciło się 
od nich społeczeństwo żydowskie. 

Więc cui bono? 

To pytanie musi postawić żydostwo polskie 


to jest przełożenia ich na jężyk. 
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z pierwszorzędnych fabryk Kraków, Bracka 5 


zagranicznych і kraj. poleca 
ш Микоша Porcelany 


przez swoją reprezentację parlamentarną : 


z okazji przedłożenia dekretu o kahałach 
ciału ustawodawczemu! 


M. Seiden 
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WILLIANIS"* 


SŁYNNIE AMIEGEW ЕС AŃSEGCKIE 


MYDŁA I KREMY « soos 


WSZEDZIE DO NABYCIA? 


Wyiączna sprzedaż na Рош) 
Dr, F. E, Kahane — Kraków, ul. Sła:owiśina L, 32. 
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Jak Dzierżyński заѕіглен swą 
żydowską kochankę 

W Bolszewji obchodzono niedawno uziesięcio- 
łccie powstania armji czerwodej iudsioż utworze 
via czerezwyczajki. Przy tej sposokuości ujawnia 
no cickawe tajemnice o zmarłyia kierowniku „cze 
ki“ Dzierżyńskim, który był postrachem mieszitań 
ców. Między innemi dowiedzieliśmy się, że w 1-7 
czbie wielu innych rozstrzelał on w podziemiach 
„czeki“ dawuą swą kochankę, Żydówkę. Była to 
Ода Martyniec, którą przed wielu laty poav-l v 
Krakowie. 

Był on podówczas emigraniem politycznym, nie 
śniąc nawel o tem, Że kiedyś się sianie турпа 
figurą Rosji, Dzierżyński zakochał się w pannie 
Oldze od pierwszego spojrzenia. Od lego czasu 
chodził za nią jak cień, nosił jej wizerunek przy 
sercu. Ale ona go nie kochała, jakkolwiek da’ 
ła go życzliwością i sympatią. Rewolucjonisia 
polski podówczas cierpiał głód, a Olga temu się 
przyglądała. Mając w Moskwie zamożnych rodai 
ców, którzy posyłali jej stale pieniądze, dzieliła 
się ona swemi* zasobami z Dazierżyńskim. Była 
te osoba wielce sympatyczna, bardzo przystej- 
na, wykształcona i powabna. Wspierała owa nie- 
tylko Deierżyńskiego, lecz i wielu innych rewe- 
lucjonistów, którym sprzyjała ideowo, jako 0:0 
rówka',. і 

Po pewnym czasie Olga wyjechała do Moskwy, 
bo rodzice wyjednałi dla niej prawo do pow:o 
tu, a Dzierżyński, stęskniony, pozostał zagranicą 
„Jestto najcudowniejsza kobiela na świecie” 
mawiał o niej zakochany Dzierżyńssi. Ро paru la 
tach, nie wytrzymując dłużej rozłąki z przedmio 
tem swych uwielbień, Dzierżyński potajemnie 
udał się do Moskwy, narażając się na naj*vlększa 
niebezpieczeństwo. T ujrzał ją, ale już jako mężat 
kę, bo w międzyczasie Olga wyszła za stadenia 
Dymitrego Ofenherca. Uścisuął jej rękę 1 odnzedł 
Od tego czasu więfej jej nie widział, aż... 

Było to już w czasie panowania »olszewickie- 
go. Dzierżyński był już wtedy potężnym pres- 
semn czrezwyczajki, katem konic-rewolucjonistów. 
Pewnego razu, gdy Dzierżyński przeglądał stę 
„buntowników, aresztowanych przez „czekę”, ва 
gle zadrżał W spisie ujrzał tuk wiele mówiące 
diań imię Olgi Mariymiec-Ofenherc. A więc ta 
Olga, o której nie może dodąd zapomnieć, znajda» 
je się w piwnicach podwiadnej mu „czeki“? Dzie: 
żyński powstał z miejsca, kolana zgięły się Jak 
pijanemu i ledwie dowłókł ѕіе do aresztowanych, 
Dostał zawrotu głowy, przed oczyma Wszystko 
mu się kręciło — jak sam wyznaje w liście. 4 oto 
ujizal „ја“, wyciągnął ku niej ręce, lecz bezsku- 
tecznie. Ona, wydana na łup męczeńskiej śmierci, 
jednakże z pogardą odwróciła się ой człowieka 
który był panem jej życia. Dzierżyński z bólem 
w serou odszedł... 

Nazajutrz Dzierżyńskiemu przedłożono splis ska 
zanych пе Śmierć, śród którego widniało także 
nazwisko Olgi. Dzierżyński wybetkotał: „W obvo 
nie rewolucji!* i z gorączkowym pośpiechem 
podpisał wyrok śmierci. Tego samego dnia Olga 
została w liczbie wielu innych rozstrzelana. 

Ale od tego czasu Dzierżyński stracił spokój. 
Zbladł i chodził zadumany. Nikt nie rozumiał, #0 
z nim zaszło, co się w nim dzieję, Dzierżyński 
dalej uprawiał swą krwawą działalność, ‘Ale 
przed jego oczyma unosil się ustawiczne obraz 
jego dawnej dobrodziejki i ukochanej. I to się ste 
lo ciężarem, pod którym ten żelazny czżoiwieć 
tem tkwi iejemuica jego * 
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Prace komisji kodytikacyjnej 

Z Warszawy donoszą: Na onegdaiszem posie 
dzeniu komizji kodyfikacyjnej w obemości przed- 
stawicieli prasy, sekretarz Dr Rappaport złożył 
sprawozdanie z dotychczasowych prac komisji. 

Według sprawozdania sekcja prawa handlowe 
go ustaliła ostatecznie tekst projektu prawa © 
spółkach akcyjnych oraz przystąpiła do wykoń- 
czenia projektu prawa o spółkach oraz do wypre- 
cowania projektu kodeksu handlowego. 

Sekcja postępowania cywilnego pracuje nadal 
zarówno nad kodeksem postępowania cywilnego, 
jak i nad przepisami, wprowadzającymi ten ko- 
deks. 

Sekcja prawa karnego pracuje nad częścią szcze 
gółową kodeksu karnego. Prace te dotyczą działu 
о zbrodniach і występkach, ` 

Poza temi pracami komisja kodyfikacyjna roz 
wija bardze intensywną działalność w vw 
cjach prawa cywilnego, przygotowujących pro” 
jekty poszczególnych działów przyszłego kodeksu 
cywilnego jednolitego dla uażego państwa. 
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Z palestyńskich teatrów 


List z Tel Awiwu 


Tel Awiw, w marcin 


Jak wiele rzeczy niecpowszednich w tym małym, 
od twórczych energij rozpartym kraju, tak i teatr 
palestyński różni się wielce od analogicznych insty- 
tucyj innych krajów. Przedewszystkiem podobnie, 
do owych 6-iu osób Luigi' Pirandelia poszukujących 
swego autora, i teatr palestyński w ciągłem jest po- 
szukiwaniu za przewodnią linją artystyczną, za od- 
powiednią sztuką, za aktorem, reżyserem, dyrekto- 
rem, mecenasem, a co najważniejsze za — budyn- 
kiem teatrainym. Teatr tutejszy jest — o dziwo W 
dwudziestym wieku — teatrem wędrownym. Poza 
„Тајет“, który od kilku miesięcy mieści się w ma- 
łym, na dwieście miejsc obliczonym teatrzyku przy 
Szdejrot Rotszyli w Те! Awiwie, żaden (a jest ich, 
naturalnie jak na Żydów przystało, więcej niżby być 
powinno) inny zespół nie gra we własnym, ani też 
w odpowiadającym temu celowi budynku. W Je- 
rozolimie przedstawienia odbywają ię w kinie Zion; 
to samo w Fajtie. W Tel Awiwie zaś — albo w ə- 
szalowanej, wielkiej, jak ,cyrk budzie Bejt Haam, 
dub w sali powystawowej z jej poziomą widownią i 
prymitywnie urządzoną sceną. Właściwy bowiem 
budynek teatralny w Tel Awiwie (nawiasowo: pry- 
watną własność bogatego sudańskiego Żyda) jeszcze 
nie wylazł z oszałowania i nie wiadomo, kiedy bę- 
dzie і do jakiego oddany użytku. 

Mamy więc teatr wędrowny ze wszystkiemi jego 
zaletami i przywaraini. Poza brakiem odpowiednie- 
go budynku składa się na ten stan rzeczy wiele је- 
szcze innych przyczyn, z których najważniejszą 
jest: brak odpowiedniego oparcia materialnego, 
zanieniający: się co chwila układ sił w istniejących 
aespołach teatralnych, а w końcu: małe stosumko- 
wo przestrzenie, dzielące jedno żydowskie skupienie 
od drugiego. To też tym brakiem własnego dormi 
mikt zbytnio się nie przejmuje. Gdy wypadnie, paku- 
łe się tę trochę reżyserskich gratów na wierzch 
autobusowego pudła, nieliczny zaś zespół do środka 
ё — jazda, Za dwie godziny jest się w Jerozolimie, 
za cztery w Hajfie, za pół w Riszon l'zion i Petach 
tikwie W kolonjach gra się naturalnie, gdzie się 
zdarzy. W Hederze п. p. — w starej arabskiej stajni, 
a w Szchunąt Boruchow — na terasie prywatnego 
domu, którego właściciel — wielki miłośnik hebraj- 
skiej sztuki — własnoręcznie piluuję, by niepowo- 
łani widze nie przedostawali się bez biletu za par- 
kam jego osiedla. Nie jest to oczywiście połączone 
ze zbyt wielkim wysiłkiem ze strony gospodarza, 
gdyż czterystu mieszkańców tej „wsi“ zazwyczaj 
gremjalnie kupuje bilety, zwłaszcza jeżeli przedsta- 
wienia, jak się to dość często dzieje, odbywają się 
w piątkowe wieczory, Poza tem zresztą, na wielkie 
wydarzenia w dziedzinie sportu, sztuki, tańca i mu- 
zyki zjeżdża na odwrót „chłopstwo'* z kolonji do Te: 
Awiwu. 

Drugiem dziwnem zjawsskiem palestyńskiego tea- 
trałnego życia jest — „Kumkum“ (Czajnik). Saty- 
ryczny ten teatr, o którym pisałem już w samym 
zaczątku jego powstania, zdołał wbrew przewidy- 
wamom jego własnego twórcy Awigdora Hameir- 
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jega w krótkim czasie swego istnienia bardzo głę- | 


роко zapuścić korzenie w urodzajną glebę palestyń- ; 


skiego, artystycznego życia. Zjůwisko „Kumkumu*” 
wydaje mi się dziwnem, gdyż „Kumkum“ nie karmi 


swej publiczności алу popularną, dziś na całym 
świecie rewją, ani tłustym kupletem, ani ckliwym 
wodewilem, ani też tanimi efektami melodrama- 
tycznemi, a tylko bierze ją ciętą do krwi gryzącą 
satyrą, humorem wisielca i parodją rozbrajającą na- 
wet zawodowego melancholika. Poza tem, co może 
najbardziej jest dziwnem — jest to jedyny teatr w 
Palestynie, który nie tylko gra bez deficytu, ale jak 
na dzisiejsze ciężkie warunki dość obficie karmi 
grupującą się koło niego brać aktorską. Jakkolwiek 
więc i nadal trwa w swym pierworodnyin grzechu, 
to znaczy i nadal — poprzez sześć swoich dotych- 
czasowych programów — nie wychodzi poza cia- 
sne rainy palestyńskiego podwórka, to jednak od 
programu do programu znać znaczny postęp tak w 
doborze tematu jak w grze zespołu. 

Dobór zaś tematu nie jest znów tak łatwy, jakby 
się na pozór wydało. Zadanie bowiem satyryka, 
czy też humorysty jest w Palestynie o wiele trud- 
niejsze niż w Europie. Zazwyczaj naipodatniejszym 
i najwdzięczniejszym tematem satyry są obrazki z 
życia ludowego. Tu jednak tego, co w potocznym 
języku zwie się życiem ludowem, jeszcze niema. — 
Tu ścierają się różne pierwiastki ludowe, krzyżuią 
się różne elementy obyczajowe, przenikają się 
wpływy różnych tradycyj wyniesionych z różnorod- 
nych krajów gołausowych. То też życie ludowe, je- 
dnolite i wyrównane w swym przekroju, tu się do- 
piero poczyna krystalizować. Nie wystarczy więc 
pójść na ulicę lub rynek, pudpatrzyć życie w icgo 
pospolitych przejawach i dać jego odbicie, zrefor- 
inowane we wklęsłem zwierciadle satyry, Tu au- 
tor przeważnie sam tworzy pierwowzór, który do- 
piero w następstwie podcliwytuje ulica i na swój 
sposób go kopiując utrwala w codziennem życin. — 
Nic więc dziwnego, że „Kumkum“ Hameiry'ego, ze 
swemi pieśniami, syłwetkami i parodjami, staje się 
ważkim i użyźniającym czynnikiem tutejszego kul- 


turalnego życia, że melodje zasłyszane w Kumku- | 


mie nuci się w biurach, na budowie i na gorenie, że 

np. główne postacie sztuk granych w teatrze „Taj“ 

lub „Ohel“ nabierają barwy i życia dopiero po od- 

powiedniem ich spreparowaniu w Kumkumie, 
(Dokończenie nastąpi). 


B. Zimmermann. 
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WIELKI TEATR DRAMATYCZNY 
POWSTAJE W PALESTYNIE. 


Dyrektor teatru palestyńskiego (Hebrajski Teatr 
Dramatyczny w Palestynie) p. M. Gnesin wysunął 
projekt zjednoczenia tego teatru z zespołem Ha- 
bimy i utworzenia wielkiej hebrajskiej trupy dra- 
metycznej. Po przybyciu „Наріту“ do Palestyny 
rozpoczną się w tej sprawie konkretne pertrakta 
cje. A 
Dyrektor studjum dramatycznego „Ohel“ p. M. 
Hałewi wyjechał do Europy celem zaznajomienia 
się z rozwojem sztuki teatralnej w głównych 0- 
środkach kulturainych w Paryżu, Berlinie i Wie- 
dniu. P. Halewi nawiąże również pertraktacje ze 
zrakomitym pisarzem żydowsko- niemieckim Ste- 
fanem Zweigiem w sprawie wystawienia w Pale- 
stynie jego dramatu pt. „Jeremiasz, 


Książka o absolutnej miłości 


Nie mam na myśli iilozoficznych rozpraw o mi- 
łości, niemieckich docentów filozofji. Taki pan, mó- 
wiący о miłości z punktu widzenia jakiejś odwiecz- 
nej metafizyki, robi na mnie wrażenie człowieka 
ślepego i nader uczenie rozprawiającego o kolorach. 
O wiele bliższym poznania istoty miłości wydają 
się. nam poeci, których rękę prowadzi intuicja i 
szepcze im do ucha najgłębsze nieraz prawdy. 

O. takiej właśnie książce o miłości chciałbym 
kilka słów napisać, Jest nia powieść Maxa Broda 
„Kobieta, za którą się tęskni*. Już sam tytuł jest 


błyskawicą, oświetlającą nam drogę do ciemnych 
A TEA duszy, gdzie rodzi się i rozwija mi- 
ość, А 


„Kobieta, za którą się tęskni"!.. A więc miłość 
I tęsknota to dwie пісойгойпе siostry. Miłość wyra- 
Ма Па glebie tęsknoty, ale trudno doprawdy powie- 
dzieć, czy miłość wyprzedza tęsknotę, czy tęsknnia 
powstaje z milości, To jedno wiemy, że człowiekowi 


stale towarzyszy tęsknota, którą okupić musi 
ciężkiemi nieraz ofiarami. Życie człowieka jest bez- 
ustanną walką z czasem, Z tej walki rzadko wycho- 
dzimy zwycięzcami, a często, och i jakże często 
ze smutnym uśmiechem na ustach  przypatrajeniy 
się pogruchotanym naszym marzeniom. Јак długe 
jednak żyje w nas tęsknota, tak długo modlimy się 
o miłość, któraby tej tęsknoty była wyzwoleniem. 

O takiej to pogruchotanej tęsknocie opowiada 
nam rzewnie, żywo i z powagą Max Brod. Trzy 
kobiety przesuwaią się przez życie bohatera powie- 
ści. Pierwsza jest symbolem miłości, li tylko zmy- 
słowej, doskonale dającej sobie radę bez zbytniego 
zaangażożwania duszy. Znika i rozwiewa się, gdy 
dusza, to jest najgłębsza nasza tęsknota za 2bsolu- 
tem dochodzi do głosu. Wszelkie próby kompromisu 
kończą się zwykle bankructwem. Zrozumiała to bie- 
dna Dorotą | w czas jeszcze się cofnęła, 

Druga kobleta tej powieści jest stosunkiem, wy- 
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REGY REINHOLD, 
Wiosna 


Czemu płaczesz dziewczyno, gdy wiosna wokół 
rozkwita? 
Chodź, raduj sie ze mną! І 
Czemu płaczesz dziewczyno, gdy miłość serge 
przepełnia? 
Chodź, zatańczże ze mną! 
Czyż to wielkie szczęście pierś twoją przytłacza” 
Chodź, dzielże się ze mną! 
(Tium. F. T.) 
ii ma nA AI И 


kombinowanym przez rozum, wstydliwie ukrywa- 
jący swój egoizm we ifałdach jakiejś sui generis 
bladej i suchotniczej miłości. 

Dopiero trzecia jest kobietą, za którą się tęskni. 

I oto czytamy pieśń o absolutnej poza czasem I 
przestrzenią się znajdującej miłości. Taka miłość 
żadnych nie uznaje warunków, bwrzy wszelkie formy 
społecznego bytowania, jako żywioł przechodzi 
przez życie, domagając się zupełnego sobie oddania. 
zupełnej całopalnej ofiary. Taka miłość jest więc 
anarchiczna w swej istocie, dlatego wrogo się do nież 
odnosi społeczeństwo. Pierwszą Багукайа społe= 
czeństwa jest małżeństwo, które, oglądane pod tym 
kątem widzenia, jest gigantyczną próbą ujarzmie- 
nia miłości, narzucenia jej pewnych więzów, granie, 
norm. A potem wysuwa społeczeństwo przeciwko 
żywiołowej miłości swą zbrojną armią nakazów 1 
zakazów, wiar i dogmatów, by ją unieszkodliwić. 
A wreszcie zjawia się na pobojowisku największy 
wróg miłości — czas. Kazda miłość bezskutecznie 
walczy z czasem, a w tej swej walce odwołuje się 
do jedynego swego sprzymierzeńca: de Śmierci, — 
Istnieje bowiem granica wytrzymałości i ludzkiego 
serca, W tej rozrzedzonej atmosferze na dłuższą 
metę wytrzymać nie można, więc pęka strudzone 
ludzkie serce. 

Miłość staje się formą tragicznego bytu. Tragicz- 
nem bowiem w swej istocie jest zmaganie: się czło- 
wieka z przeznaczeniem, tragiczną jest próba Wy- 
zwania miłości z ram czasu i przestrzeni i uczynie- 
nia z niej absolutu życia. Na rumowiskach życia 
zostaje tylko tęsknota i skarży się bezszelestną skar- 
gą na jałowość tego ponadludzkiego wysiłku, ska- 
zanego z góry na niechybną zagładę. 

Ale o tem może nam tylko opowiedzieć poeta. — 
Max Brod uczynił to w swej powieści o „kobiecie, 
za którą się tęskni", M. Kanter, 


NOTATKI LITERACKIE 


Czai się serce... 

Przed kilku laty wpadła mi w ręce oryginalnie 
zatytułowana książka В. Schlagera „Spinoza, zdję 
cia z duszy heretyka". Tytuł jest czasumi zdraj- 
cą podświadomych aspiracyj autora. Zdawało mi 
się, że autor chce być filozofem chce się kierować 
риѕоја racjonalizmu, korzy się przed intelektem, 
a jednak w podziemiach duszy modli się o wy- 
zwolewie — poeta. 

Przeczyłalem książkę i przekonałem się, że nie- 
zawodną była moja intuicja. „Spinoza”* nie jest 
suchym traktatem uczonego, mierzącego na wagę 
każde słowa, z cyrklem w ręku odgraniczające- 
go płaszczyznę pojęć, by nie dopuścić do osmozy 
ze światem uczuć. Na każdej stronnicy pulsuje 
uczucie, które zabarwia i aromatu dodaje abstrak 
cyjnej myśli, ale jest to uczucie ujarzmione, opa- 
nowane, wzięte na uzdę intelektu. Uczucie mie 
dało się jednak zupełnie przywalić gmachem my- 
5, w podziemiach duszy rwało się do światła, 
ryło sobie podziemne korytarze, aż wreszcie od- 
Waliło płytę cmentarną i wyhuchło kaskadą pięx- 
nie rzezbionego słowa. 


Druga książka Schlagera „Czai się serce" (Na- 


kład „Roju“, Warszawa 1928) jest już wyraznein 
dziełem poety. Poelą jest dla mnie każdy czło- 
wiek, odczuwający niedostępną dla zwykłego oka 
i ucha magję słowa. Każde słowo jest nietylko 
znakiem porozuiniewawczym między ludźmi, lecz 
symbolem stosunku człowieka do absolutu, próbą 
nazwania tego, co jest z natury rzeczy nienazwa- 
nem. Tę magję słowa posiada w wysokim stopniu 
poemat prozą p. Schlagera. 

Mimowoli wysuwa się utarta, konwencjonalna 
już defin'cja — 'ntelektualistycznej poezji Odrzuć- 
my jednak precz wszelkie konwenc jo: alne, szaplo* 
nowo nemeuklalwy, czyż istnieje bowiem granica 
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między uczuciem а mysla? Nawet w najabsira- | 
kcyjrrejszej myśl, w mysk napozór zupełnie wy- | 
Panej z uczucia, znajdziecie żar, namiętność i ©- 

фей serca. Serce rie zawcze tryska gejzere.n u- 

Zusia, czasami czań sie LVIKO, хаплапе przez jwze- 

wagę inielestu na podziemec bytowanie. 

‚ A to czająte Się serce poely mówi nam o uro- 

Bach ludzkiego хумча, o markach Кларе 

się sumienia, o Śmierci і miłości. tych dwóch gra- 

sicznych słupach życia czlowieka. 


Nieśmiertelną jest twórczość czlowieka, którą 
nagwać można pochoden fiucji. Bez fikcji »>ylby 
Uzłowiek nędzuym tylko rozbitkiem, unoszodym 


przez burzliwe fale ku meznanym lądom. Czło- 
wiek ujarzmia chaos w sobie i poza sobą, stwa- 
rzając wciąż nowe fikcje, a potem wierzy w te fi- 
koje jako w rzeczy konkretne i same dla siehie 
Betniejące. Aż przyjdzie poeta i odsłoni nam pra- 
тиште oblicze tych fikcyj, uzmysłowi nam dwie- 
czną tęsknotę człowieka za absolutem. 

Mówi o tem wszystkiem B. Schlager językiem 
przepięknym, wynzeźbionym na prastarym stylu 
telowieka, który używał jeszcze przenośni. Być 
może, że ta biblijna opowieść ma zbyt wąskie ło- 
żysko filozoficznych koncapcyj, zbyt utartani 1 
zraremi chadza ścieżkami, ale czai się w niej ser- 
©з prawdziwego poety, bije źródło nieśmiertelnej 
tęskroty. Olśniewającą jest zewnętrzna szata tej 
tęsknoty, jest magja słowa, opalizującego barwą, 

} ош, M. Kanfor. 
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KRONIKA LITERACKA 


WYSTAWA ŻYDOWSKIEGO INSTYTUTU NA- 
UKOWEGO WE WILNIE. żydowski Instytut Nau- 
kowy, którego centrala mieści się we Wilnie, u- 
rządza w połowie kwietnia wystawę. W komuni- 
kacie czytamy, że wystawa obejmować będzie 
dział żydowskich wydawnictw z łat 1926 i 1927, 
przegląd prasy żydowskiej od XVII stulecia do 
dnia dzisiejszego, dział manuskryptów oraz mu- 
ешп teatralne im. Estery R. Kamińskiej, 

„DI JIDISZE WELT“. W tych dniach ukaże się 
w Warszawie pierwszy numer miesięcznika lile 
Tacko naukowego „Die jüdische Welt" 
која Pereca Iirszbeina, J J. Singera і Nachma- 
na Meisla. Z redakcji wystąpił poeta M. Rawicz. 
W pierwszym numerze ogłaszają swoje utwory 
A. M. Fuchs, J. Kirmann, Kadja Mołodowska, Ra- 
chela Н. Horn, Perec Iirszbein, J. J. Singer, А. 
Cajtlin, dr. I. Schipper, Z. Reisen i inni, Z auto- 
rów polskich zamieszcza „Di jidisze Welt“ arty- 
kuł znanego krytyka Karola Irzykowskiego. 

NOWY DRAMAT LEJWIKA. Nowy dramat Laj- 
wika „Hirsz Leker“ wystawia w teatrze Kamiń- 
skiego w Warszawie znany artysta żydowski М. 
Lippmann. 

ZJAZD ROSYJSKICH PISARZY ŻYDOW- 
SKICH odbędzie się w Moskwie dnia 3 kwietnia- 

WIELKI SUKCES ZNAKOMITEJ ŚPIEWACZ- 
KI PALESTYŃSKIEJ W EUROPIE. W Berlinie 
występuje obecnie z wielkiem powodzeniem zna- 
na, artystka palestyńska, członkimi „łeatru Pale- 
slyńskiego', p. Mirjam Bornsteim- Kohan, córka 
wybitnego działacza sjonistycznego Dr. Jakóba 
Богпѕіеіпа- Kohan z Kiszyniowa. Prasa niemie- 
oka zamieszcza bardzo przychylne recenzje o jej 
oryginalnej interpretacji pieśni staro- hebrajskich 
oraz motywów arabskich. Tournee p. Bornstein- 
Kohn po Litwie, Rumunji i ostatnio po Niemczech 
jest trjumfem sztuki hebrajskiej i renesansu języ- 
ka hebrajskiego. Przed wyjazdem do Ameryki 
znakomitą artystka hebrajska zwiedzi również kil 
ka większych miasl w Polsce. 

DWA DEBIUTY. Współpracownicy naszego pi- 
sma pp. Roman Brandstetter i Aleksander Le- 
czycki zadebiutowali tomikami poezji. — Tomik 
Brandstaettera zatytułowany jest „Jarzma“. Łe 
czycki nazwał swe poezje „Ryimem tętnic“, Oba 
tomiki wyszły u Gebethnera i Wolffa. 

PANI WIELOPOLSKA WĘSZY W POŁSKICH 
LITERATACH — BOLSZEWIKÓW. Walka o pol- 
ska akądemję literatury staje się coraz bardziej 
namiętną. Niedawno odbyło się zebranie litera- 
tów polskich, którzy podzielili się na przeciwni- 
ków i zwolenników akademji. Jako przeciwnicy 
Wypowiedzieli się Karol Irzykowski, Peiper, Wat 

inni. W obronie projektu akademji stanęli Wie- 


pod reda- , 


lopolska, Kaden- Bandrowski i J. Dąbrowski. Pa- | 


ni Wielopolska napisała na marginesie tej dysku- 
Ww Głosie Prawdy“ ordynarny pamflet na prze- 
ciwników akademji, uciekając się nawet do dc- 
nunejącji, że przeciwnicy akademji są bolszewi 
kami, Zaatąkowani literaci oglosili ostry protest 
przeciwko napaści M. J, Wielopolskiej, 
NAJNOWSZE DZIEŁO GORKIJA. Sowiecki n 
klad Paustwowy „Gozisdat” wydał odecie naj- 
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zwiększyła się konsumcja tłuszczu 
jadalnego „CERES* w roku 1927 
w stosunku do roku 1926. 

Jest to najlepszy dowód wzra- 
stającej popularności tego najlep- 
szego i najtańszego tłuszczuzjadal- 
nego. 


Ceres jest wyribidny „pc 
ścisłym nadzorem p. Rabina 
Simche -Fraenkel ze Skawiny 


OSTATNIE NOWOSCI 


nowsze dzieło Maksyma Gorkija pt. „życie Klima 
Sangina*. Chociaż liczy ono przeszło 600 stron, 
nazwał je autor nowelą. W dziele tem, które jest 
pisane w formie pamiętnika pewnego młodego 
człowieka nazwiskiem Klim Sangin, opisuje Gor- 
kij całą epokę poprzedzającą rosyjską rewolucję. 
Można też tę nowelę nazwać  autobiograficznym 
szkicem poety, który wplotł do niej mnóstwo fra- 
gn'entów z własnego swego tułaczego życia. 

LITERACKA MISTYFIKACJA LIONA FEUCHT- 
WANGERA. Znany autor słynnej powieści „Jud 
Süss“, Lion Feuchitwanger, — która to powieść w 
Anglji i Ameryce osiągnęła olbrzymie wprost po- 
wodzenie — w ostatnich czasach bardzo żywo zaj- 
muje się Ameryką. Od dłuższego otóż czasu poja- 
wiały się w pismach niemieckich rozmaite wier- 
sze rzekomo amerykańskiego młodego pisarza J. 
L. Wetcheek. Wiersze te zwróciły na siebie pow- 
szechną uwagę, a w Ameryce zastanawiano się 
nawet nad tem, kto może być ich autorem. Dopie- 
ro teraz wyszedł tomik tych wierszy pt. „Pep. 
przyczem okazało się, że ich autorem jest właśnie 
Feuchtwanger, który popełnił w ten sposób misty- 
fikację intrygującą przez kilka miesięcy literacka 
olsinję tak Europy jak i Ameryki. Słowo „Wetche- 
ek“ sklada sie z „Wet! co oznacza po unglelsku 
mowry „lencht, i „check „wym. едк po niemiec- 


ku policzek (Wange). Ciekawa jest przytem гї” 
сга, że Lion Feuchtwanger nie był nigdy w Ame- 
ryce, a mimo to tak dobrze wżył się w stosunki 
amerykańskie, że krytyka tamtejsza była przeko- 
naną, że tylko Amerykanin może być autorem tych 
poezyj. 

NAGRODA ВЕВТНОУЕМА, Pruske akademja 
sztuk rozdzieliła na wniosek kuratorjum nagrodą 
Beethovena za rok 1928, wynoszącą 10,000 marek 
na dwie części i przeznaczyła po 5,000 marek zma- 
nemu kompozytorowi prof, drowi Arnoldowi Mep- 
delsohnowi i młodemu kompozytorowi Henrykowi 
Kamińskiemu. 

„PARSIFAL* PO RAZ PIERWSZY W GENE- 
WIE. W Genewie po raz pierwszy wystawione 
„РагѕНаіа“ Wagnera. 

О UWOLNIENIE W. WANDURSKIEGO. Zat- 
ny polski literat W. Wandurski, autor „Śmierci na 
gruszy“, aresztowany został padozas akcji wy- 
borczej, ponieważ był pełnomocnikiem listy komi- 
nistycznej w Moskwie. Grupa polskich literatów z 
Karolem Irzykowskim, Zofją Nałkowską, SAra* 
giem, Berentem i Makuszynskim na czele ogłosiła 
protest przeciwko dalszemu więzieniu Маи 
skiego. 
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U rozstajnych dróg. — Konserwatyści propazuią teorię awantur. — Nowy konilikt — o nad- 
użycia wyborcze. -— Dwa poglądy. — Nastról pesymizmu. — Brak większości. — Rokowania 
w Królewcu. — Czy obcjdziesiy się bez Ligi Narodów. 
Reagując na faszystowskie tęsknoty „Słowa że i drugie rozwiązanie trudności: pozyskanie 


Polskiego" i dyktatorskie westchnienia wileń- 
skiego Sanacyino-uronarchistycznego „Howa“, 
pisze „Robotnik“: 

Rzeczpuspołiia Polska stanęła u rozstajnych 
„śiróg. Jeden szlak prowadzi ku lojalnej, zdecydo 
wanej rozbudowie Państwa na podstawie demo 
kracji; Sziak drugi, na który chce wepchnąć kraj 
‚ Większość pism „sanacyjnych”, — to równia ро 
ohyla: gdy rag zaczniemy się po niej toczyć, 
wad uio poirai тәлызбс© wssecz logiki wypad- 

Również і „Kurjer Warszawski“ podkreśla. 
tę dziwną metodę niektórych pism sanacyjnych, 
propagujących „teorię awantus*. Paradoksem 
życia polskiego jest przytem fakt, że na „pošty 
kę konfliktów“ puszczają się pezedewszysikiewm 
sanacyjni... konserwatyści. 

Możliwe, że wobec uchwalenia przez seim 
prowizocjam budżetowego panowie ci nieco się 
zrefłektują — choć niektórzy z nich (pos. Ma- 
ckiewicz ze „Słowa*) wprost ubolewają nad... 
zażegnaniem konfliktu. 

Lęćz oto — nowy konflikt wyłania się z chao 
за: jnierpelacja sejmowa wsprawie nadużyć wy 
borczych. Istnieją w tej mierze dwa poglądy. 

ad kół rządowych („Czas“): 

‚ Tak więc mamy (po uchwaleniu prowizorium 
*bwdżetowego) zapewniony względny spokój na 
"terenie seimowym na kilka najbliższych tygod- 


ш. Chyba, ze атаса go epizody tego rodzaju, . 


fak niefortunny występ posła Marka w sprawie 
 „itądużyć"* przy wyborach, obliczony jak gdyby 
„Ma to, aby prowokować do walki i rząd i najlicz 
tlejszy klub w sejmie i senacie. Walka ta, spro 
wokowajńa przez socjalistów, byłaby nader nie. 
bózpieczuą dla sejmu; mogłaby się łatwo obró- 
СС w odroczenie lub nawet rozwiązanie sejmu. 
Pogląd strony przeciwnej („Połonja”): 
Zarówno PPS, która zgłosiła wniosek o powo 
łamie komisji. w celu zbadania nadużyć  _wybora 
„czych, ий айн 4 stanowiska w tych wykłorach 
administracji państwowej, tak samo 1 wszystkie 
śnne stronńictwa za wyjątkiem naturalnie Jedyn 
ki będą domagały; się przeprowadzenia przez 
organy sejmowe dochodzenia .i surowego цкага 
sia winnych, I inaczej być nie może, nie może 
być mowy © współpracy і to harmonijnej, dopó 
"ki ta sprawa nie zostanie w myśl sprawiedliwo= 
ści załatwiona. 
„Głos Narodu“ pisze w tonie pesymistycz- 
nym o chwilowem „zawieszeniu broni“: 
| . Jeśliby zaś na podstawie dotychczasowej dzia 
Halności Sejmu cliciało się wnioskować o przy 
Sszłości, to trzebaby powiedzieć, że przyszłość 
„obecnego parlafientu nie zapowiada się w róża 
wych kolorach. Paraliżuje go teraz, a w przy- 
kzłości zabije, jego niezdolność do stworzenia 
trwałej większości rządowej. Jest ona bowiem 
"prawie-że niejnóżliwą.. Nierealnym — zdaje. się 
„— Jest pomysł rządów „jedynki“ z klubami lewi 
су... Lecz шеи szans — zdaje się — ma tak 


części posłów lewicy dla większości prawicowo- 
centrowej. A trzeciego wyjścia niema. Bo nie 
jest niem targowanie się o większość od wypad 
ku do wypadku. 

Bardziej optymistycznie zapatruje sig na sy- 
buację „Nowa Reforma“. Dotychczasowe do- 
świadczenia z trzecim sejmem dowodzą, że 

nowa maszyna parłamentarna nadaje się cal- 
kiem dobrze do użycia do załatwiania ustawo- 
dawczej strony uormalnych spraw państwo- 
wych. Natomiast wskazują na to, że maszyny 
tej nie można użyć do przeprowadzenia żadnych 
reform głębiej modyfikujących lub nawet ograni 
czających zasady demokracji i parlamenta- 
ryzmu, jako takich. 


"Кш do jakiej dochodzi to pismo sana- 

cyjne, jest ta, że 
nowa maszyna parlamentarna jest zdoina do po 
zytywnej pracy. Potrzebuje jednak — wytraw- 
nego, pilnego i bacznego maszynisty. 

Poza problemem „sejm i rząd“ zaprząta chwi 
lowo umysły w Polsce sprawa rokowań pol 
sko-litewskich w Królewcu, które — jak wiado 
mo— rozpoczęły się 30 marca. „Głos Prawdy“ 
pisze w artykule pt. „Po co jedziemy do Kró 
lewca?*: 

Winno to być wyraźnie wyjaśnione. |2 jedzie 
my do Królewca z najwyższą sumą dobrej woli 
pójścia na spotkanie dobrej woli ze strony lite- 
wskiej, jeśli taka jest. Wszelkie propozycie 
p. Waldemarasa noszące cechy dobrej woli, bę 
dą wysłuchane i rozważone skrupulatnie i nie- 
wątpliwie będą przyjęte. 

Będzie jednak rzeczą słuszną stwierdzić zarą 
zem, że do szeregu tego gatunku propozycyj nic 
mogą być i nie będa zaliczone wszelkie kwestie 
natury terytorjalnej, co do których żadna dys- 
kusja przyjęta być nie może. Albowiem konferen 
cja królewiecka nie może żadna miarą roztrzą- 
sać kwestyj definitywnie rozstrzygniętych przez 
instancje międzynarodowe, których uchwała po- 
siada siłę prawa, powszechnie obowiązującego. 

„Kurjer Polski“ nie żywi różowych nadzieji 
co do wyniku rokowań. 

Р. A. Gauvain dał w „Jowrnal de Debats" wy- 
raz przekonaniu, że „rokowania w Królewcu nie 
będą miały powodzenia, o ile udrazu nie będą 
powołane do pomocy organy techniczne Ligi Na 
rodów, których dobre nsługi przewidziane są w 
rezołucji genewskiej z dnia 10 grudnia", Obawia 
my się bardzo, że sceptycyzni publicysty fran- 
cuskiego jest uzasadniony. Ale, ostatecznie nie 
jest wykluczone, że p. Wałdemaras „wypisaw- 
szy sie” do woli w notach, kiedy przyjdzie do 
rozmów, będzie się więcej liczył z faktami niż z 
pragnieniami. Gdyby tak było, zasłużyłby się 
dobrze nie tylko sprawie pokoju Europy, ale i 
sprawie swojej ojczyzny Litwy, z którą Polska 
pragnie naprawdę utrzymywać pokojowe, dobre 
i przyjaźne stosunki. (o) 

b 


Wiaciemości z kraju 


Piąty wyrok śmierci w Rzeszowie 
, podczas obecnej kadencji 
przysięgiych 
(Kor. wł.) Rzeszów, 30 marca 


Daty 21 kwietnia 1927 r. obwinił śp. Franciszek 
Maciąg, wyrobnik z Sobowej (koło Tarnobrzege ) 
Franciszka Motykę, rolnika w Sobowej przed po- 
licją „o kradzież drzewa. Dotknięty tem obwinie- 
riem Motyka, wniósł przeciw Maciągowi  uonie- 
sieńie karne o obrazę czci, które jednak nie za- 
kończyło się zasądzeniem śp. Maciąga. gdyż Mo- 
tykh został ukarany za przekroczenie kradzieży 
przęż sąd powiatowy w Tarnobrzegu. 

Od tego czasu Motyka był nieprzychylnie uspo- 
sobiiawy dla śp Maciąga i bardzo często odgra- 
zal mu się, wraz ze swą żoną, że go zabije Acz- 

koliek pogróżki ie niezawsze hyły poważne i 
na ścrjo czynione, to jednak, skoro 15 czerwca 
1027г. rozeszła się pogłosku we wsi o zaimordo 
waniu biednego Maciąga; 
„policji państwowej odrazu skierował iwe podej- 
rzenie na Molyke.., ,., е 

Prieprowadzone ойу w śledztwie i na roz: 
prawie głownej wykazżnły Ialoipieę. że Motyka ili- 


miejscowy posterunek | 


czący 33 lat) zamordował śp. Maciąga kilkakrot- 
rem uderzeniem ostrzem motyki w głowę, w cza 
sie, gdy Maciąg wracał z Tarnobrzega do Sobo- 
wej. Do Tarnobrzega bowiem udawał się codzien- 
nie śp. Maciąg na zarobki i wracał do domu w 
porze wieczornej. W tym też dniu sąsiedzi w1- 
dzieli go wracającego z Tarnobrzega przez mały 
las t. zw. Zwierzyniec, dokąd udał się też oskar- 
żon yMotyka z motyką w ręce. Z lasu wrócił Mo- 
tyka bez motyki, którą znaleziono po morderstwie 
w lesie ze śladami krwi. Denatowi pozosiawił 


А.-н Z A Z A O 


oskarżony pieniądze, co też było dowodem obcią- . 


żającym Motykę, który wyperł się winy, ofiaru- 
jąc świadków na swoje alibi. 


Przysięgli jednak 8 głosami zatwierdzili pyta- 


nie trybunału odnośnie do morderstwa na Macią- : 


gu dokonanego, poczem przewodniczący ogłosi! 
wyrok, skazujący Motykę na karę Śmierci przez 
powieszenie, od którego oskarżony 2910511 zaża-. 
lenie . nieważności, 

Rozprawie Кок! зво. Groderki, woto 
"wali вао Dr Byszewski i sso. Syrowy, с:Кагёрі | 
prok. Dr Mottl, a bronił obrońca Bochniewicz, е 
mer. sędzia z Tarnobrzegu. 


W dwudziestym dniu ciągnienia Vrej klasy 16-166 
Loterji Państwowej padły uastępujące większe wy. 
grane: 


Zł. 15.000 na nr. 101041. 

Zł. 5.000 na n-ry: 7483, 63306. 

Zł. 3.000 na п-гу: 88636, 100577, 115058. i 

71. 2.000 na n-ry: 4818, 27760, 45086, 50915, 72461, 
105772, 111453. l 

Zł. 1.000 na n-ry: 13777, 20618, 34269, 52860, 61968 


62842, 66073, 76927, 85525, 88242, 89847, гат 
100646, 102366, 103014, 104242, 107569, 113798, LE 
129816. 

Zł. 600 па n-ry: 6825, 13801, 17100, 19909, 22086, 
24909, 26477, 40680, 40784, 47969, 52320, 54139, 56981, 
60689, 62569, 67344, 71284, 72851, 78256, 84646, 108706, 
119155. 

Zł. 500 na n-ry: 2792, 17689, 17987, 51303, 52651, 
70193, 72279, 84523, 84687, 91107, 101861, 106011, 
107221, 11293, 116263, 117777, 118906, 126514, 127671, 


LOSY I. klasy 


Polskiej Loterji Państwowej 
są już do nabycia w kolekturze . 


ERECI SAFIER, KRAKOW, 
RYNEK GŁ. 1. 6. d. 


ШК wydra 700.000 złotych 


Co drugi los wygrywa. 


'eny losów ćwiartka zł. 10, połówka zł. 20 
cały los zł. 40. 
arówienia uskutecznia się odwrotną poezii. 


tem miejscu wyciąć i przesłać nam w liści: 


Karta zamówień. 


Że ERACI SAFIER 
Kraków, Rynek gł. Ed. 


niejszem zamawiam: 
Losów ćwiar ek po Zł. 10— 
Losów połówek po Zł. 20 — 
S Losów całych ро ZŁ 40— 

Należy tość złotych .................-.. uiszczę po otrzy 
imaniu losów blankietem nedawczym Р. K. O 
Nr 400.117 przez firmę załączonym. 
lmię i nazwisko: нае 
Dokładny adres: 


HABSBURGOWI ZNIŻONO DANINĘ МАЈАТ- 
KOWĄ. Najwyż-zy trybunał administracyjpy 0- 
glosił wyrok w sprawie skargi b. arcyksięcia Ka- 
rola Habsburga z Żywca, przeeiw wyuniarow* da- 
riny majątkowej. Na mocy wyroku zniżono skar- 
żącemu daninę w wysokości 1.2 milj. zł o 100900 
złotych. 

ROZWIĄZANIE KOMUNISTYCZNEJ RADY 
MIEJSKIEJ. Władze rozwiązały komunistyczną 
radę miejską w Czeladzi (koło Sosnowca) wsku- 
tek rujnującej gospodarki, oraz zawiesiły w czyn- 
nościach zarząd miasta. Komisarzem: został zamia 
rowany działacz sanacyjny Dr Marczyński, 

POŁĄCZENIE KOLEJOWE ZAKOPANEGO 
Z KRYNICĄ. Między Zakopanem a Krymicą p'zez 
Chabówkę i Nowy Sącz ma być uruchomiony spe- 
cjalny pociąg osobowy dla umożliwienia letnikom 
zzwiedzenia letnisk położonych przy tej linji' ko- 
lejowej. Pociąg będzie odchodził z Zakopanego © 
g. 714 rano i przychodził do Krynicy o 8. 1335, 
odchodził z Krynicy o g. 1305 i przychodził do 
Zakopanego o g. 20'45. 

LAWINY ŚNIEŻNE W TATRACH. Na irzecim 
kilomeirze od Morskiego Oka ze szczytów od stro 
ny czeskiej spadło 5 lawin w krótkich odstępach 
cząsu, niszcząc kosodrzewinę i drzewa. Masy 
śniegu zasypały drogę do Morskiego Oka. 

KATASTROFA BUDOWLANA W WARSZA- 
WIE, o której donosiliśmy, wywołała szereg do- 
chodzeń t badań, Przytem okazało się, że ściana 
jednej z sąsiednich kamienic zarysowaia się. Ko 
misja orzekła też, że należałoby rozbić cały bu- 
dujący się gmach ze względu na obawę Jowej ka- 
tastrofy. W związku z tem magistrat warszaw- 
ski zerwał umowę z architektem miejskim Szyl- 
larem. Do oskarżonych inżynierów Weissbłatta 1 
Lichtenbauma zastosowano каш ci areszt. 
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„NOWY DZIENNIK" poniedziałek 2 IV. 1928 
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Dział szachowy „Nowego Dziennika” | ST" Pouyczna 


Pod redakcia M. Chwcjnika 


ZADANIE Nr. 113 
ułożył M. Bukofcer 
Białe; Kdi, Dhi, Lc2, Lc7, 545, Pbd, сб „12, д5, 
© fig). І 
Czarne: Kd4, рез, Раб, е7, f5, g4, (6 fig.) 
= О о [I 5 h 
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PARTJA Nr. 124 
grana na turnieju wiedeńskiego „Hakoahu“ dnia 
1 marca br. 


R. Spielmann S. Tartakower 

Białe Czarne 
1. e2—e4 c1—5 
2. 8581—13 е7—еб 
3. 42—44 c5xd4 
4. S13Xd4 Sb8—c6 
5. c2—c4! Dd8—h4 
6. 561—с3 L18—b4 
7. 504—р5! 

Mistrz ataku Spielmann w swoim żywiole! 
Ok Е Dh4xe4-- 
8. Lfl—e2 De4——e5 
9. e2—f4! ре5--Ь8 

10. a2—a3! 1.b4—e7 
11. Sc—e4 а7 415! 


Czarne bronią się najlepiej. 
NAMI... 516 następuje 12. Sd6--Kf7 13 c5! 
12. c4%4d5 


e6xdi 
13. 041 xdz LcS—e6 
14. 045—413 Sg8— 6! 

Nie 14.... SI6 z powodu grożby #5. 

15. Se4—d6-- Le7—16 
16. 5555 46-1. KeS—e7 
17. 14—15! Db8 x 46 
18. [5—164-! 27x16 
19. Dd3Xd6 Ke7xd6 
20. Lei Xh6 Wh8—g8 
21 о—о! Kd6—e7 
22. Lh6—e3 10—15 
23. Le2—d3! Ke7—f6 
24. Le3—d2 Kf6—g6! 


Żeby na 25. g4 odpowiedzieć nie 25... КЇб 26. h3! 
ho 27. LX(f5, ale 25.... Wa—d8! 
25. Ld2—c3 Wa8—d8 


_ NADESŁANE. 


Za rubryka te redakcja nie odpowladz. pł 


Zakład tech. dentystyczny 
IGNACEGO OFFENĄ 


przeniesiony z dniem 1 kwietnia 1928 
z ul. Poselskiej 9 na Mały Rynek 4, I. p. 


873x 
Tarnów, ul. Brodzińskiego L. 13 


RESTAURACJA „GRONNER“ 


ь Kraków, Pi. Dominikański5 |= 
a otwarta przez całe święta |” 
Г Poleca doborowe obiady i kolacje |4 
a po cenach umiarkowanych.* ч 
af О liczne odwiedziny uprasza |= 

Фагхас. ju 


26. WF1—-13 h7—h5 
27. Wa1—fi Wd8—d5 
28. W13—g3-- Kg6—h7 
29. Wg3—h3 Kh7—h6: 
30. Ld3—o4! Wd5—c5! 
31. Le4—e2 5-м! 
32. Wh3—h4! 16—84 
33. Le2xg4 Wg8x84 
За. WIX We4xh4 


Remis 
Ciekawa i zajmująca partja 
KRONIKA SZACHOWA 

Wiedeń. W turnieju tutejszego „Hakoahu* pier- 
wszą nagrodę zdobył R. Reti, drugą R. Spielmann, 
trzecią, czwartą i piątą podzielili S. Tartakower, 
M. Lichtenstein i A. Becker. 

Antwerpja. Turniej o mistrzostwo Belgji zakoń- 
czył sie zwycięstwem Kołtanowskiego (10 punk- 
tów z 11 partji). Dalsze nagrody zdobyli: A. Dun- 
kelblum 8 i pół. p, Perlmutter 6 i pół p., H. Horo 
witz 6 p. Słynny mistrz belgijski Colle nie brał 
udziału. 

Sztokholm. Mecz o mistrzostwo Szwecji pomię- 
Czy A. Nilssonem i С. Stoltzem zakończył się wy- 
nikiem nierozstrzygniętym -|-2, —2, —1. 

Kraków. W tuiejszem towarzystwie szachowem 
im, Dominika, wczoraj w sobotę zaszedł mały 
wypadek, który miał jednak dość szczęśliwe za- 
kończenie. Po 19-togodzinnej grze w „blitzki* je- 
den z partnerów p. P., popularnie zwany „Ojcem“, 
poczuł nagle silne bóle w okolicy prawego ucha. 
Zawezwany lekarz stwierdził zapalenie błony bę- 
benkowej, spowodowane prawdopodobnie silnen 
biciem figur o szachownicę. Po udzieleniu pierw- 
szej pomocy i wypiciu szklanki mleka stan cho- 

rego znacznie się poprawił tak, że mógł grę dalej 
kontynuować. W chwili, gdy piszemy te słowa, 
wynik 214tej partji nie jest jeszcze znany. 
Rozwiązanie zadania Nr. 111. 1. We6—gó. 
Tralne rozwiązanie zadania Nr. 111, "adesłali: 
D. Brand, J. Brand (Kraków), Inż. Hoffmann (Ste- 
bnik-Saliny). 


MECZ KORESPONDENCYJNY 


4. J. Brand 40 Sc4—e3 

9. Grubner Remis 

23. Spitz Podaję 

32. M. Grubner 25. We6—e1-- 
ПІ. MECZ KORESPONDENCYJNY 

1. Alban 5. d6Xe5 

2. Auerbach 4. Li8—e7 

3. D. Brand 5. $c3xXe4 i 6. 581—3 

4. J. Brand 5. LI8--b4 

6. Hoffmann 4. c7—c5 

1. Jakubowicz 

8. Kampf 4. е7—еб 

10 „Morphy“ 4. c5Xd4 

11. Rosenzweig 4. g2—g3 

12. „Zwwcięsca* 6. Dd8—e7 


P. M. SP. (Przemyśl). Szczegółowa odpowiedź 
listownie. 


|"NFA-MALTYNA 


Fhstrakt Słodowy zneutralizowany 
dia niemowiąt 
sporządzony ze specjalnego słodu 
przez Krakowski Browar J. Góotza. 
zkstrakt słodowy INFA-MALTYNA 
zosta! wypróbowany i zostaje pod _ 
stałą kontrolą Szpitala św. Ludwika 
dia dzieci (Prymar. Dr. W. Bujak) 
CENA 6 Zł. 


Wyłączn= zastępstwo na cały obszar 
Rzeczypospolitej: 
„olska Sp. Акс. „PHARMA“ Mag. В. JAWORNICKI 
w Krakowie. 
Do nabycia w aptekach. drogerjach 


Za życzenia i pamięć okazane nam w dniu 
naszych srebrnych godów dz'ękujemy ser- 
decznie Krewnym, Znajomym oraz Związkowi 
Zyd. Inwalidów, Wdów i Sierót Wojennych 
w Rzeszowie. н19х 

Jakóbewie Таппепьгитоміе 


-ryda Ludner Juliusz Fiaumenhatt Ceny konkurencyjne 
Jarosiaw Tarnów | 
zaręczeni w marcu 1928. sx | 3 


„Altesse“ i „Mokka 1 ШЇ, 


| Snowden, 


Pogłoski о abdykacji 
króla włoskiego 

Rzymski korespondent paryskiego „Quoli- 
dien‘ donosi, że krót Wiktor Emauel ma za: 
miar abdykować na rzecz swego syna Humber 
ta. Między królem a Mussolinim panują bar- 
dzo napięte stosunki, Na decyzję królewską 
wpłynąć miała też deklaracja Giolitiiego, za- 
wierająca protest przeciwko zniesieniu parla- 
meutaryzmu we Wioszęci. Następca ігопи 
Humbert również nie żyje na stopie przyjaźni 
z Mussolinim, a w Rzymie krążą nawet upor- 
czywe pogłoski, iż między następcą tronu » 
Mussolinim odbył się pojedynek. 

—— 

ZGON BYŁEGO MINISRTA WĘGIERSKIF, 
GO. Onęgdaj zmarł w Budapeszcie były mini, 
ster spraw wewnętrznych w gabinecie Fejer- 
varyego Józef Кгійойу w 71 roku życia, Jó- 
геї Kristofty wszedł do gabinetu Fejervaryego 
w r. 1905. Gabinet Fejerwaryego utworzony, 
został celem przełamania oporu węgierskich 
hrabiów, którzy dążyli do oddzielenia Węgier 
od Austrji i do utworzenia samoistnej armji 
węgierskiej. Józef Kristofty opracował projękt 
powszechnego prawa wyborczego, który nieste 
ty nie wszedł w życie, ponieważ Habsburgowie 
poiem przeprosili się z węgierskimi hrabia 
Projekt ten jednak podjęli austrjaccy robotnik 
cy i wszczęli akcję o wprowadzenie 4 przymie 
inikowego prawa wyborczego w Austrji. 

MANIFESTACJA POKOJOWA W ANGLJI, 
Onegdaj wręczono Bałdwinowi manifest ped- 
pisany przez 100,000 osób ze żądaniem przepro 
wadzenia natychmiastowego rozbrojcuia, Ма» 
nifest ten podpisali uu in. lord Ваіѓош, Filip 
poseł Clynes i lord Parmoor. i 


е = е ch 
Program stacyj radjofoniczny. 
Niedziela, 1 kwieinia. 

Kraków (566 m) 12 Komunikaty, 1210—-14 Trens. 
z Filharmonji Warszawskiej, 15—1515 Komunika- 
ty, 1515—17,20 Transm. z Fiibarmonji Warszaw 
skiej, 18,45—19,10 Odczyt рї „O ie Web- 
kowskiego”, wygł. Red. Koniński, 19,10—19,36 O4- 
czyt pt. „Rośliny па oknie i balkonie”, wygł. Dr. 
5. Ziobrowski, 19,35—20 Odczyt pt. „Poeta- żoł- 
nierz, Józef! Mączka”, wygł. Dr. T. Piotrowski, Ж) 
—20,30 Komunikat sportowy, transm, odczytu rzą- 
dowego, 20,30 Transm. z Warszawy (Koncert), 
22,30—23,30 Muzyka tan. р 

Warszawa (1111 m) 12,10 Koncert z Filharmonji 
(Wagner, Lalo i in.), 1515 Koncert symion. (Юе 
bussy), 20,30 Koncert, (m. in, Gomólika, Bach), 2 
PAT, 2230 Muz. tan. 

Poznań (344,8 m) 1210 20,30 i 2250 Koncerty. 

Katowice (422 m) 12,10, 15, 2030 i Æa Kom 

Wilno (435 m) 12, 15 i 21 Koncety. 

Wiedeń (517,2 m) 11,16 i 19 Koncerty. 

Berlin (483,9 m) 11,30, 16,30 i 20 Koncerty. 

Praga (348,9 m) 10, 13, 16,30 i 22 Koncerty. 

DZIŚ KONCERT KIEPURY PRZEZ RADJO! 

W razie sprzyjających warunków atmosferycz- 
nych usłyszą nietylko nasi „łampkowicze”, ale # 
„dełektorowicze” dziś o godz. 20 wieczorem kon- 
cert świetnego tenora Jana Kiepury. Koncert Kie- 
pury nadany będzie ze silnej stacji niemieckiej 


Langenberg (468.8 m) i transmitowany na polskie 
slacje radjonadawcze. 


NA SWIETA! 


pmb 10 PTY FR пов? = 


Znana Restauracia Weissbrota 
przy ul. Starowiślnei 26. - Tel. 4425 


poleca na święta 


stare wina zagr. w różnych gatunkach 
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p 
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ПЕЛЕ 


TŁUSZCZ JADALNY 

GWARANTOWANEJ CZYSTOŚCI 
BARDZO EKÓNOMICZNY 

ZAWIERAJĄCY 1007 TŁUSZCZU 


: UB SA: A 


NEE” “с 
poleca '‹2: Сѓеї rycynowy medyczny ` techniczny 
©lej lniany rafinowany !есһпіс20х 
Сіеї rzepakowy jadaln: : 'echniczny 
©!te; kokosowy techniczny 
Masic roślinne „! оїокапа“ (margaryna 
WINCENTY KGSZKEWSKI, KREKOW 
Mikołajska 1. Z2 — feleiory Ir. 7419, 410 
Główn; zastępca : skład 'abryciny 
Бү. akc. Fabryki Olejów  lłuszczów kKoślinnych 
Ј. D. POTOKA Synowie. Pędzin-Nałobądź 
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ш. 
działu motóćroweco i maszyn 
miyńskich odda па Kraków 


ТА 


poważna firma. — Zgłoszenia pod „Obrotny" 
do biura dzienników Buchsbaumowej, Lwów, 
Hetmańska 22. z6bx 


55А А А А. А. 5. А. 5. А. А. А. А А А. А. 


NOWI «ЕММИ poniedziałek 2 IV 1928 Nr. 98 


Najlepszy filcowy kapelusz 


з: 


POLECA W ШЕКЕ ИН R „AU BON MARCHE" 
Kraków, ul. św. Tomasza 20 
 BEEBECEERRGREFEEBEG ИШШБЕЕЕЕЕЕЕЕНВ 
ZEWIADCH:ENIE. UaGAZYNIE KOREKCII MĄSKIES 


DZIAŁ S©ŁASZCZY DAMSKICH 


i polecam w wielkr wyborze pleszeze wiosenne medelowe. — (eny niskie. 


EEEE 12ҮССЕ LERNER, UL. GRODZKA L. 3, i. piętro. === 
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Nr. 93 


"KRONIKA 


[KWIECIEN 


Wschód 4 Zachód 
słońca słońca 
5 m 12 Niedziela 18 m. 09 


11 Nissan 5688 


PONIEDZIAŁKOWY NUMER 
„NOWEGO DZIENNIKA* 
kikaże się jutro rano o zwykłej pórze i zawie- 
каб będzie prócz ostatnich wiadomości telegra- 
ficznych i kronikarskich następujące artyku- 
ły: Dr. B. Seiden — Bezczynność rządu wobec 
zwyżki cen żyta, Wł. żabotyński — Юелегїе- 
kzy, Inż. Rosenblatt — Rozbicie atomu, B. Zim 
merimann — Z palestyńskich teatrów (dokoń- 
czenie), dalej obfity dzial sportowy z wyn- 
Kami zawodów niedzielnych, dodatek tygodnio 
wy „Lekarz domowy“, informator gospodar- 
ку, rozmaikości, nowelę Fr. Bouteta itd. 
= 0 


Zażegnanie mizerji telefonicznej 


Wobec stwierdzonego wadliwego funkcjonowa- 
mia nowych aparatów telefonicznych, Zarząd tele- 
ionów poczynił odpowiednie przygotowanta tech- 
aicme celem umożliwienia аропемот równocze- 
snego używania starych i nowych aparatów na 
tych samych przewodach. Wczoraj przeprowadzo- 
no załączanie starych aparatów do sieci 1 odtąd 
można już z równym skutkiem używać telełfonów 
zarówno starego jak i nowego systemu. 


Nowe godziny urzędowania 

w instytucjach państwowych 

Z Warszawy donoszą: Na mocy okólnika rady 
minstrów, od dnia 2 kwietnia urzędowanie w iu- 
stytucjach państwowych rozpoczynać się będzie 
o godzinie 8-ej rano i kończyć o godzinie З-еј po- 
pobudniu, w sobotę zaś o godz. 130 popołudniu. 


Konferencja rumuńsko-polska 


w Krakowie 


W piątek obradowała w Krakowie ieszana 
rumuńsko-polska konferencja graniczna, 7ajmują- 
са się ustaleniem granicy  polsko-rummuńskiei nad 
Dniestrem i Czeremoszem. Granica ta ma być mie 
rzona najnowszemi sposobami pomiarowemi, tj. 
przez użycie metody stereofotogrammetrycznej. 
Obrady odbywały się przez cały dzień w Niurze 
fotogeodezyjnem min. robót publ. w Krakowie. О 
godz. 11-ej wiecz. członkowie komisji mieszanej 
udjechali do Czerniowiec. 


Magistrat przestaje z dniem dzi- 
siejszym egzekwować podatki 
państwowe 


Wskutek zarządzenia Ministra Skarbu w War- 
szawie nastąpi począwszy od dnia 1 kwietnia br. 
przejęcie przez tutejsze państwowe urzędy skar- 
bowe czynności egzekucyjnych w zakresie podat- 
ków państwowych, spełniane dotychczas w dro- 
dze poruczonej przez magistrat krakowski. 

Magistrat krakowski ściągać będzie jednak na- 
dal państwowy podatek gurntowy, podatek od nie 
ruchomości miejskich, oraz podatek od lokali i 
placów niezabudowanych. 


W sprawie zwrołu różnicy 
między clem zwaloryzowanem 
a przedwałoryzac: {пет 


Jak wiadomo, wielu kupców, których towary na 
deszły do Krakowa przed 15 marca, musi płacić cło 
awaloryzowane, gdyż kolej nie była w stanie trans- 
Portów tych wyładować, skutkiem czego grozi kup- 
com niezawiniona, dotkliwa strata. 

Krakowskie ‘Stowarzyszenie Kupców wdraża 
więc akcję w kierunku uzyskania zwrotu niesłusznie 
zapłaconej w takich wypadkach celnej stawki walo- 
ryzacyjnej, Akcja ta opiera się na indywidualnych 
podaniach zainteresowanych. 

Celem zebrania materjału faktycznego . przykna- 
маі Sekretarjat Stowarzyszenia w ubiegłym tygc- 
dnia zgłoszenia członków, ustanawiając termin dla 
zgłoszeń do dnia 30 marca. Wobec licznych wpły- 
wów prolonguje Stowarzyszenie wyżej zakrećlony 


„NOWY DZIENNIK” poniedziałek 2 iy 1928 
termin do wtorku dnia 3 kwietnia włącznie. Zainte= 
resowani kupcy winni zgłaszać się w godzinach wie 
czornych między godz. 7—8 w lokalu Stowarzysze- 
nia (Grodzka 43) i przedłożyć nasiępuiące dokumen 
ty: 1) oryginalny list przewozowy, 2) boletę celna. 
W wypadku, gdy осјеліе ieszcze nie nastąpiło. naie 
ży przedłożyć tylko list przewozowy, a wreszcie w 
wypadkach, gdy strona nie wykupiła nawet jistu 
przewozowego. należy przynieść odnośne awizo Ко 
lejowe. Termin przyjmowania zgłoszeń bezwarunko 
wo przedlużonyni nie będzie. 
JK 


— EEREN КАЈЕМЕТН LŁISRAEL (żydowski 
Fundusz Narodowy) w Krakowie komunikuje, 12 
w najbliższym czasie odbędzie sie poranek, po- 
święcony prądowi chasydzkiemu w _ Iiteraxurze, 
z współudziałem sekcji dramatycznej „Oheła” 
przy Stow. Ceirej і Chaluz Mizractii. 4 

— DALSZE ZNACZNE PODROŻENIE CHLE- 
BA. Magistrat wskutek znacznej zwyżki cen mą- 
ki ustalił na podstawie opinji miejscowej komi- 
sji do badamia cen następujące ceny pieczywa, 
obowiązujące od poniedziałku, 2 bm.: 1 kg chle- 
ba Żżytniego, jasnego, 2 65 proc. przemiału 68 gr, 
1 kg chleba żytniego, ciemnego, z 85 pro. prze- 
miału 52 gr. Ceny pieczywa białego bez zmiany, 
tj. cena bułki polskiej o wadze 5 dkg. wynosi 5 
groszy, pieczywa wiedeńskiego o wadze 4 dkg. 
(kajzerki, rożki) 5 groszy. Jest to trzecia z rzędu 
ичүн» chleba w ciągu ostatnich dwóch tygo- 


— I-SZY (ORGANIZACYJNY) ZJAZD DELE- 
GATÓW ZWIĄZKU TOWARZYSTW SPIEWA- 
CZYCH I MUZYCZNYCH WOJEWÓDZTWA KRA 
KOWSKIEGO odbędzie się w Krakowie dziś 1 
kwietnia br. 

— WĘGLE DLA BIEDNYCH. Krakowska gml- 
na żydowska rozdała tej zimy bezpłatnie 29 wago- 
nów węgla między 1252 biednych rodzin. 

— ZNOWU 59 WYPADKÓW ODRY. Wykaz 
chorób zakaźnych miejskiego urzędu zdrowia w 
Krakowie za tydzień od 25 do 31 marca podaje 59 
aowych zachorowań ua odrę, dalej 11 wypadków 
szkarlatyny, 12 ospy wietrznej, 6 dyfterji, 2 róży 
i 1 kokluszu. 

— REJESTRACJA ROWERÓW. Magistrat w po 
rozumieniu ze Starostwem grodzkiem zarządził. by 
właściciele rowerów zaopatrzyli się do dni 30 w 
imienne karty oraz tabliczki rowerowe, wzgl. posta 
rali się o sprulongowanie posiadnaych kart na rok 
1928. Karty rowerowe oraz tabliczki z numerami wy 
daje dziennik pedawczy magistratu codziennie z wy 
jątkiem niedziel i świąt, w godzinach od 4 pop. do 
7 wieczór, na ustna prośbę, po uiszczeniu opłaty 
stemplowej Zł. 3.30 i kosztów tabliczki 24. 1.50. Kar 
ty rowerowe i tabliczki wydawane będą po stwier 
dzenin tożsamości osoby, stwierdzeniu, że petent ob 
znajomiony jest z przepisami o ruchu ulicznym i że 
posiada rower, zaopatrzony w dobrze działający ha 
пишес ręczny, dzwonek i latarkę o białem świetle. 
Nieletni poniżej 12-go roku życia karty rowerowej 
ani tabliczki otrzymrać mie mogą i nie mają prawa 
jeździć na rowerach po ulicach miasta. 

— LICYTACJA КОМІ W dniu 10 i 17 bm. o godz. 
8. na targowicy końskiej w Podgórzu Zabłociu od- 
będzie się licytacja większsj ilości koni wojsk. wy- 
brakuwanych. 

— KARYGODNA „WALKA* NOŻYCZKAMI. 
Mania Keil, zam. przy ul. św. Wawrzyńca 1. 28 zgło 
siła do policji, że w piatek popołudniu Samuel Spu- 
wacz (łat 14) zam. przy ul. Augustjańskiej 1. 15. uzo 
Чай nużyczkami w okolicę serca jej syna Pejsacha 
(аё 12). Przebitego Pejsacha odwiozła matka do 
szpitala. 

_— TARGNĄŁ SIĘ GWAŁTOWNIE. Aresztowano 
Józeia Babicza robtnika, za gwałtowne targnięcie się 
na posterumkowego policji w służbie. 

ЕСЕБШ" 


Dyktator — prezydentem. 


m 
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a. 


Prezydent portugalski, gen. Carmona ostal pono- 
wnie wybrany prezydentem 


ih 


Str. 18. 


Ożywianie cer 
Zywia у 
Prof. Sax przekonał nas o istnieniu ożywczych 
składników we krwi oraz hormonów w skórze, które 
drogą krażcenia limfy dostają się nawet do zewnętrz 
nego nuaskórka, o ile nie napotykają przeszkody w 
przetłuszczanych kremami komórkach. Wynika z ie 
во jasno, że dotychczasowe kremy, bez ożywczych 
składników, nietylko nie rozwiązywały problemu оь 
żywiania cery, ale znicestwiały naturalny bieg OŻy« 
wiania cery, jeśli się je wcierało w skórę lub zostae 
wiało, jako podkład pod puder. Pamiętać przeto ną. 
leży, iż, posługując się znanym ożywczym kremem 
„Оха“ Dra Lustra, winno się tylko powlec nim 
twarz, a po 10 minutach spłókać gorącą wodą. W. 
wyższym stopniu osiągniemy nasycenie naskórka o= 
żywczemi składnikami, jeśli kremem „Оха“  natłu. 
szczoną twarz naparzymy nad parą przez 5 minut. 
Po naparzeniu spłókać gorącą wodą. Nadmieniam, 
iż problem pudrowania twarzy, bez szkodliwego ро» 
kładu, rozwiązał wynalazek pudru egzotycznego 
Dra Lustra. Dr. Z. B. 


— SPRYTNI AMATORZY SŁONINY. Anna Pie» 
trzyk, właścicielce sklepu rzeźniczego przy ul. Grze 
górzeckiej I. 25 zgłosiła do policji, że w nocy z 30 na 
31 ub. m. skradziono jej przez okno zapomocą dra 
ү lub haczyka około 100 kg. słoniny, wartości 400 

— lv POJEDYNCZYCH BUTÓW. Ludwik Mi- 
szczyński, właściciele sklepu przy ul. Szewskiej 1 9. 
zgłosił do policji, że w nocy z 30 na 31 wb. m. skra. 
dziono ma z wystawy sklepowej 10 satwk pojedyn. 
czych bncików wartości 450 zł. 

— Z WOZU, Z KOJCA I Z SZAFY. Józełowi Од 
siorkowi skradziono z wózka ręcznego na ul. Szere 
kiej pakunek, zawierający książki wartości 96 zł. — 
Tadeuszowi Pietni skradziono z wozu przy rogatce 
Kobierzyńskiej walizę z garderobą wartości 140 zł. 
— Annna Jarosik, zam. przy ul. Koletek 1. 9. zgło» 
siła. że w piątek skradziono z otwartego kojca бую 
kury na jej szkodę oraz dwie kury па szkodę Regi 
пу Landau. — Józefie Malkowskiej skradziono z szw 
fy stojącej w sieni domu przy ul. Dabrowskiego 1. КЁ 
artykuły spożywcze wartości 50 zł. 

—— Z 


LICYTACJA w MIEJSKIEJ KASIE MSEPACYFĘ. 
DNOŚCI. Z Dyrekcji Kasy Oszczędności цана 
Krakowa ikarją nam, że zastawiouc w Że 
kładzie zastawniczym kosztowności | inne речам 
mioty, które pomimo upływu terminu nie zostały, 
dotad wykupione — zostaną sprzedano w drodm 
publicznej licytacji, która odbędzie stę w najbiłć- 
szym czasie. гь. 

—— = 

CZY WPANI І WPANU WIADOMO, że w spe 
cjalnym magazynie najodpowiedniej  dobierzu 
płaszcz wiosesny, gabaraynowy, impregnowamy, 
i kurtkę skórzaną! A. Broes, Kraków, Fiorjanske 

„zc 


— HEATID--PRZYSZŁOŚĆ. (екта 17, J. p. 
Dziś w niedzielę punit. o godz. 4 pop. ріспатпе 
branie członków z referatem kol. Ruudsteina, М 
WESOŁY KĄCIK | 


ODWOŁANIE 
Jedno z pism auuerykańskich doniosło: „Nase 
magistrat składa się do połowy z osłów”. 
Wydawca zostaje zasądzony na odwołanie. 
Odwołarie brzmi: „Nasz magistrat do połowy 
nie składa się z osłów*. 
OKULARY WINNE 
— Cóż to z Leonem „że nagle na krok nie ©d- 
stępuje Wandy? 
— Okulary jego popsaute! 
DOBRE WIDOKI А 
Nowa stenotypistka: Czy są tu jakie wr*oki do 
zrobienia karjery? м 
Koleżanka: Jeszcze jakie! Szef rozwodzi się w 
tym miesiącu z żoną. 


= ata mę а mo 
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PROTEST ARABÓW PRZECIW KONGRESO- 
WI MISJONARZY. Arabowie inahometańscy w Je 
rozolimie wystąpili z energicznym protestem prze 
ciwko odbywającemu się obecnie kongresowi mi- 
sjonarzy i żądają „ukrócenia przywilejów“ chrze: 
ścijan w Jerozolimie. Arabowie muzułmańscy že- 
mierzają ogłosić walkę z towarzystwami misjo" 
narskiemi, obawiając się wpływu misjonarzy. 
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ubramia polega nie tyłe na doborze mate 

айп, ani uawet na kroju i przybraniu, ale najbar- 
dziej na tem, by fason sukni odpowiadał figurze i ty 
powi pani, która ma ją nosić, Panie smukłe mogą so 
bie pozwolić na każdy fason. lnaczei ma się rzecz 
z osobami korpulentnemi, które często muszą zrezy- 
gnować z tego, co im się podoba, a zadowolić się 
tem, co figurę ich wydłuża i uczyni smuklejszą. 

Dzisiejsze nasze modele nadają się specjalnie do- 
beze dla osób szczupłych, np. nawet nąjszczuplejsza 
osoba dobrze wyglądać będzie w sukni a), którą 
charsktsryzują poprzeczne linje, przecinające spód. 
miegkę i bluzę. Na suknię tę nadaje się równie do- 
rze każdy miękki materjał wełniany jednokoloro=* 
ту. jak jedwab lub jersey. Przybranie, tl. kołnie- 
czyk, mankiety i luźno spadająca krawatka powinny | 
фуф w odrębnymi kolorze, w tym samym, co stębno | 
wanie па spódniczce górą. 


„NOWY DZIENNIK” poniedziałek 2 1V 1998 


Suknie popołudniowe 


Kostjum b) także wyłącznie dla szczupłych, skła 
da się z bardzo prostej spódniczki z kilkoma fałdami 
na przodzie i bardzo skomplikowanego żakietu, któ 
ту ma na ramionach rodza; cap'u. Żakiet теп zapina 
się na jeden rząd gęsto naszywanych guzików. Pele 
ryna jest odcinnana na ramionach i zakończona zgra 
bnym kołnierzykiem, który można wysoko nastawić. 

Bardzo ładnie będzie szczupła, wysoka osoba wy- 
glądała wy efektownym, z dwóct materjatów węlnia» 
nych zestawionym kostjumie. Można go zestawić w 
odcieniach zbliżonych, np. beige i brunatnym, albo 
kontrastowych np. białym i czarnym. Ale do takiego 
kompletu koniecznie torebka 1 kapelusz powinny być 
w kolorze pasów. 

Również i model e) ze szkockiego jedwabiu nada 
je się dla osób o wąskich biodrach. Przybranie tej 
sukni arcyszykownej stanowią blendy jedwabne w 
tonach, które w szkocie się powtarzają. Spódniczka 


Dom Mody - 5. Spira intir, mik | 


_. Mowa senatora 


dra Schreibera 


w dyskusji nad prowizorjum budżetowem, wygłoszona na 
sobotniem posiedzeniu Senatu 


Wysoki Senacie! Będziemy głosowali za pro | 
wizocjum jako za konięcznością pańsiwową, 
chociaż mamy bardzo poważne wątpliwości i 
to ze względów natury konstytucyjno-prawnej 
jak i gospodarczej. Przędewszystkiem budżet 
ten wydaje się nam zbyt wygórowany. Copra 
wda optymizm kół rządowych jest w pewnej 
mierze uzasadniony, mamy silną walutę i stan 
finansowy państwa poprawia się, ale szerokie 
warstwy ludności żydowskiej żyją w nędzy i 
ва upośledzone pod względem kredytowym, — 
Swoje wysokie dochody zawdzięcza skarb nie 
tyle konjunkturze, jak naciskowi śruby podat- 
kowej, która wkońcu przyczynić się może do 
zniszczenia warsztatów zwłaszcza w okręgu 
lwowskim. gdzie powszechnie mniema się, że 
jedynym obowiązkiem rządu jest naciskanie 
śruby podatkowej. 

Co się tyczy politycznej Strony sprawy, to 
klub mój jak iludność żydowska po wypad- 
kach majowych 1926 roku ustosunkowały się 
pozytywnie do nowego rządu, bo spodziewali - 
śmy się po nim oczyszczenia atmosfery. Zwła 
szcza z zadowoleniem przyjęliśmy oświadcze- ! 
nie prezesa Rartla, że uzńaje antysemityzn 
gospodarczy za szkodliwy dla państwa. Byli 


byśmy niesprawiedliwi gdybyśmy uznali, że 
od tego czasu nie nastąpiła żadna zmiana na 
lepsze, ale czekamy jeszcze na to, ażeby te ro 
zumne słowa prezesa Bartla stały się czynem. 
Dziś jeszcze istnieją ograniczenią carskie dła 
ludności żydowskiej. Sprawa odpoczynku nie 
dzielnego nie jest uregulowana, także inne na 
szi postulaty natury ekonomiczno -kulturalnej 
{ narodowej nie są spełnione. 

Pomimo naszego pozytywnego stosunku do 
rządu podczas wyborów i po wyborach spotka 
ło nas rozczarowanie. Złączenie się żydów 7 


z przodu rozcięta otwiera się na kombinację jedwa 
bna w jednym z dwóch wyżej wymienionych koło. 
rów, 

Haitowane paski f) stanowią miłą nowość sezonu. 
Mogą one być ze wstążek jedwabnych, aksamitek, 
lb cienkiej skórki. Пай na nich delikatny, kolorowy, 
często paciorkowy, lub z płytek z masy perłowek 
Nosi się је do sukien jednokolorowych, na których 

. motywy te зате powtarzają się, jako haft na kotna 
rzu, kieszeniach, kamizelce itp. Do takiego paska na 
leży dobrze zastosowana w kolorze i rysunku ele- 
gancka klamra. 

Nasz rysunek g) przedstawia szalik na szyję z dwo 
jakiego iadwabiu, jeden gładki, siębnowany w dese 
nie, lub włosowate zakładeczki, drugi kropkowany. 
Buciki sportowe, sporządzone Są z popielatał skóry 
krokodylej i czarnego lakieru. 


_—— 
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blokiem mniejszości narodowych uznano za 
akt jakiejś dążności antypaństwowej. Tymcza 
sem w Niemczech podczas wyborów tak samo 
postąpiły tamtejsze mniejszości і to pod kie- 
rownictwem mniejszości polskiej. Administra- 
cja nasza tego nię zrozumiała. Miały miejsce 
liczne aresztowania, zabranianie zgromadzeń 
itd. W Starym Samborze np. starosta nakazał 
spędzać wszystkie fury z rynku a gdy do nię- 
go udala się delegacja złożona równięż i z 
chrześcijan, starosta odpowiedział, że cofnie 
to zarządzenie dopiero po wyborach odpowie- 
dnio do wynikó wyborów. 

Domagamy się więc spełnienia naszych za- 
dań, tembardziej, że są słuszne і dla nas żywo 
tne, a wtedy nietylko z konieczności, ale i z 
innych pobudek ustosunkujemy się pozytyw- 
nie do rządu, 


ИШТ „sowy Sieni 


W połowie kwietnia wydamy 


Ogłoszznie 
ui. Orzeszkowe, х. Tel. 279, 


SPE" ' RLNY DODATEK 


POSWIECONY DZIAŁÓW! SPEDYCYJNEMU 


Dodatek zawierać będzie fachowe artykuły i wiadomości z dziedziny spraw 
omunikacyjnych i spedycyjnych, taryfy, sprawozdania itd. oraz 
zziiększery dzieł 'nseratowy. == 
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‚ Konferencja polsko-litewska w Królewcu 


Pierwsze narady. 


| 


Królewiec. 31. 3. Konferencja polsko-litewska 
rozpoczęła się w piątek po południu. Zagaił ją 
wiceprezes regencji prowincji  wseliednio-prn- 
skiej dr. Herbst życząc owocnych obrad. Na- 
stępnie premier litewski p. Waldemaras dziecko 
wał władzom niemieckim za gościnność. Stwier 
dził następnie, że trzeba istotnie zapewnić po- 
kój między Polską a Litwą i wyraził nadzieję. 
że rokowania zakończą się pomyślnie. 

W odpowiedzi na to przemówienie minister 
Zaleski oświadczył, że po obu stronach istnieje 


dobra wola i gorąca chęć nawiązania dobrych 
stosunków. Wskazując dalej na zalecenia Ligi 
Narodów i oczekiwanie całego Świata podkre- 
ślit min. Zaleski koieczoność bezzwłocznego u- 
ruchotnienia komisji rzeczoznawców. 

Następnie przyjęto regulamin obrad. рослет 
min. Zaleski wręczył Waldemarasowi notę i ad 
pisv pełnomocnictw delegatów polskich. 

O wielkiem zainteresowaniu, jakie wzbudzi- 
ła konferencja w Królewcu, świadczy fakt, że 
prasa Światowa reprezentowana jest na konfe- 
rencji przez 40 korespondentów. 


Rozwiązanie Reichstagu 


Nowe wybory — 20. maja. 


(Telegram własny „Nowego Dziennika”) 


Berlin, 31 3. (S) Reichstag został dziś roz- 
wiązany. Pręzydent Hindenburg wyznaczył no 
же wybory na dzień 20 maja br. 

Berlin 31 3 (S) Na dzisiejszem posiedzeniu 
Reichstagu zabrał głos kanclerz Marx, który 
wygłosił krótkie przemówienie zakończone od 
czytaniem dekretu prezydenta Hindenburga 
nastepującej treści: „Wobec tego, że Reichstag 
załatwił w dniu wczorajszym t. zw. program 


prac końcowych i ponieważ nie można oczeki- 
wać, aby w swojej obecnej kadencji mógł om 
załatwić jeszcze dalsze jakieś pracei ustawoda 
wcze, rozwiązuję niniejszem na podstawie ar 
tykułu 25 konstytucji parlament Rzeszy“. 
Dekret prezydjalny nie zawierał terminu no 
wych wyborów. Termin ten ogłoszony został 
przez odrębne rozporządzenie Prezydenta. 


—— 


Dni Cziczerina — policzone? 


Sztokholm. 31. 3. РАТ, Sztokholm Tidningen“ dono 
31 z Moskwy, że dni Cziczerina są policzone. W ko- 
łach zbliżonych do komisariatu ludowego oświadcza- 
ią, że Stalin doszedł wobec obecnej trudnej sytuacji 
do przekonania, że jedyną możliwością uratowania 
stronnictwa komunistycznego od upadku jest trzyma 


nie się kursu lewicowego nawet na wypadek, gdyby 
przez to Unja Sowiecka została zupełnie izolowana. 
Cziczerin oświadcza, że taki kurs przekreś!: całą je 
go 10.1еїпіа pracę w dziedzinie polityk: międzynaro 
dowej, wobec czego musi on podać się de dymisji. 


——— 


Charlie Chaplin w podróży do Rosji sow. 


zatrzyma się dziś w Krakowie, a jutre w Warszawie 


(Ieleloncm od naszego koresponderta) 


Wiedeń, 31 3 (D) Rozeszła się tu lwem bły 
skawicy wiadomość, że znakomity aktor filmo 
wy Charle Chaplin bawił w dniu dzisiejszym 
we Wiedniu. Chaplin zachowuje ścisłe inco- 
gnito, co czynić może tem łatwiej, że rzesze Wi 
dzów kinowych przywykły do oryginalnego 
stroju świetnego artysty. W rzeczywistości je 
dnak jest Charle Chaplin bardzo przystojnym 
mężczyzną. 

Znakomity aktor udaje się w podróż do Ro 


sji sowieckiej, gdzie nakręcać zamierza część 
obrazów do swego filmu napolevńskiego. Dziś 
w nocy wyjeżdża Charle Chaplin z Wiednia 
cksprescm do Moskwy. Znakomity aktor za- 
trzyma się celem wypoczynku po jednym dniu 
w Krakowie i w Warszawię. Do Krakowa przy 
jeżdża Charle Chaplin rannym pociągiem po- 
śpiesznym z Wiednia o godzinie 10-1еј, po- 
czem uda się do hotelu Francuskiego, w któ- 
rym zamieszka. ' 
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Rozdział referatów budżetowych 
(Telefonem od naszego korespondenta) 

Warszawa, 31 1. Sin. Dziś o godzinie 10-tej 
przedpołudniem odbyło się posiedzenie sejmo 
Же} komisji budżetowej, na kióręm dokgnano 
rozdziału referatów budżelowych: Referat bu- 
dżetu ministerstwa sprawiedliwości otrzymał 
pos. Rozmarin (Koło Żyd.). Jako główny rełe- 
rent budżetu został powołany prof. Krzyżanow 
Ski. Pierwsze posiedzenie komisji rozpcoznie 
8ię w poniedziałek, by budżet mógł być uchwa 


lony przez Sejm i Senat przed 1 lipca. 
———— 


Nagły zgon 
kandydata republikańskiego na 
prezydenta Stańów 
Nowy Jork. 31. 3. PAT. Senator Frank Willis (О- 
hio), który jako republikański kandydat n» prezyden 
ta toczył ostrą kampanię przeciw Hooverowi zmarł 
nagle w czasie przemówienia w Delavare, skutkiem 
apopleksji Smierć jego zmieniła gruntownie ѕуша- 
cię, ponieważ Hoover otrzyma obecne prawdepodo 


bnle wszystkie głosy w stanie Ошо. 
—O— 


Samobójstwo ks. Lobkowitza 


2 Paryż. 31, 3, РАТ, W Nicei popełnił wczora ks. 
trzy Lobkowitz samobójstwo przez izusenie ^6 


| 


pod koła lokomotywy. Samobójca jest najmłodszym 
synem ks. Ferdynanda Lobkowitza i bratem sekre 
tarza legacyjnego austrjackiego poselstwa w Londy 
nie Maksymiljana Lobkowitza, 

— 


Zuchwały napad bandycki na 
zakład dla umysłowo chorych 


Wiedeń. 31. 3. PAT. Z St. Pólten donoszą dzienni 
ki wiedeńskie, że wczorajszej nocy dokonali zama- 
skowani bandyci, którzy przyjechali automobilem, 
napadu na zakład dla umysłowo chorych w Ybbs. 
Dozorcy zakładu zastali bandytów wyłamujących 
właśnie kasę zakładu. Rozpoczęła się strzelanina, w 
czasie którei 2 dozorców zostało ciężko ranionych. 
Bandyci nciekli automobilem ścigani przez dozor- 
ców. Dotychczas nie zdołano bandytów schwytać. 
Stwierdzono tylko czyją własnością jest automobii 
użyty przez bandytów. 

— —— 


Ford cdpłynął do Europy 


Nowy Jork. 31. 3. PAT. Henryk Ford z małżonką 
odpłynął do Europy. Przed odjazdem Ford oświad- 
czył, że wybiera się w podróż dla rozrywki do An. 
glji, Szkocji, Irlandji i Francji | zamierza powrócić do 
Stanów Zjednoczonych w maju. 


Z GIEŁDY 


Giełda warszawska 
Warszawa, 31. 3 PAT. Bank dyskont, 158.50, 
Iiandi. 123, Polski 150, 150.25, 149.75, Zarobkowy 
88, Spiess 162,50, Sila i świalło 105, 10550. Сподо- 
rów 154, Firley 51.75, 50.00, Węgiel 91, Nobe: 37.50, 
Lilpop 41.25, 41, Modrzeiów 46,50. 47. Oshrewiec 
95, 98, Pocisk 11, Rudzki 53, Slaruchowice 64, 67.25 
64, Zawiercie 31, Borkowscy 19.35.  Dolarówka 
71.50, 72, Dołarowa 6 proc. — 85.50, 5 proc. kon- 
wersyjna 67, 10 proc. kolejowa 102.50, 102, 5 proc. 

konwers. kolej. 61. Listy Zastawne 94. 


Waluty: Belgja 124.43, 124.74, 124.12, Holandją 
359.10, 360, 358.20, Londyn 43.5150, 43.51, 43.62. 43.40 
Nowy Jork 8.90, 8.92, 8.88, Praga 26.41.5, 26.48, 
26.35, Szwajcarja 171.72, 172.15, 171.29, Sziokholm 
239.39, 239.99, 238.79, Wiedeń 125.45, 125.76, 125.14, 
Berlin 213.15. 

Giełda wiedeńska 

Wiedeń, 31. 3 PAT. Waluty i dewizy: Amsler- 
dam 285.62, Belgrag 12.47 i trzy czwarie, berlin 
169.67, Bruksela 99.03, Budapeszt 123.99 1 zł, Bu- 
kareszt 4.48 i jedna czwarta, Kopenhaga 130.14, 
Londyn 34.63.55, Madryt 119.70, Мей ап 37.48 1 
pół, Nowy Jork 709.75, Oslo 189.40, Paryż 2791 
i trzy czwarte, Praga 2101 i jedna czwarta, Sofja 
510 i trzy ósme, Sztokholm 190.45, Warszawa 
7955 i pół do 79.83 1 pół, Zurych 13661, Amery: 
kańskie 708.20, Niemieckie 169.40, Francuskie 
27.94. Włoskie 37.64, Jugosłowiańskie 12.42, Pot- 
skie '79.44 i pół do 79.84 i pół, Czeskie 2.98 i je- 


dna czwarta, Węgierskie 123.94, Szwajcarakie 
136.40. 


Papiery wartościowe: Renta austr. kor. 0.454, 
Dunaj Sava Adria 80.95, Bankverein 29, Zodenkre- 
dit 117 i jedna czwarta, Kreditanstalt 63.15, Augo 
bank 29, Hipoteczny 72, Kompas 0.87, LAanderbaośi 
24.6, Merkury 26.06, Północna 10.41, Czerniowce 70 
Austr. koleje państw. 27 i pói, Goleszów ‘13, Ai- 
piny 40.9, Berg und Hütten 748, Krupp *? iś, Pol- 
di Hótte 158 i pół, Rima 1289, Skersza 945, Zie. 
leniewski 14.45, Fanto 6.4, Karpaty 29, Майа 31. 


Giełda zurychska 


Znrych, 31 3 PAT Paryż 20.43.5, Londyn 2534, 
Nowy Jork 5.1912, Belgja 72.47 i pół, Włochy 
27.42.5, Holandja 209.07 i pół, Hiszpanja 87.45, Bet 
lin 124.14, Wiedeń 73.05, Sztokholm 139.40, Озю 
13860, Kopenhaga 139.10, Praga 15.38.5, Warszawa 
58.25, Budapeszt 90.70, Białogród 9.13.12, Ateny, 
6.89, Bukareszt 3.27, Helsingfors 13.10. 

A e m NNS 


Kapitan Remer na wolności 

Obrońca głównego oskarżonego kap, Reme- 
ra, w głośnym procesie oficerskim przyjął imię 
niem jego wyrok zasądzający. Wobec przyję- 
cia wyroku odnośnie do Remera przez proku- 
ratora, wyrok ten stał się prawomocnym, a po 
rieważ do kary dwuletniego więzienia zaliczo 
no areszt prewencyjny, kara została ukończo- 
па w dniu wczurajszym. Wypuszczonego 26 
szpitala więziennego b. kap. Remera, odwiezio 
no saniłarką wojskową do prywatnego mie- 
szkania. 


—— 


Uczestnicy międzynar. raidu 
samochodowego w Krakowie 


Pierwsze maszyny międzynarodowego raidu moto 
cyklowezo przybyły do Krakowa o godz. 14.45, w cia 
gu 2 godzin przybywały dalsze maszyny. Ogółem 
przybyło 86 maszyn ze 147, które wystartowały 2 
Kolonii. Uczestnicy aridu poprzedzani przez 5ат0- 
chody prasowe i kierownictwa przyjeżdżali w dobrei 
na ogół formie, mimo, że sześciodniowa jazda i zły 
stan dróg (szczególnie w północnych Niemczech) ax 
ły się we znaki i jeźdźcom i maszynom. 

W etapie zdarzył się tylko jeden wypadek, który 
jednak nie przedstawia się groźnie, a motocyklista 
który uległ wypapdkowi : zabrany przez Pogotowie. 
znajduje się obecnie w szpitalu. , 


„NOWY DZIENNIE" nontedziałek 2 kwietnia 1928 


—— log 
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Niemasz jak 


EURER, Mye Krem 
Eebe Szořmana 


oświadczają jednogłośnie lekarze specja- 
liści, akuszerki. 
Od 25 lat stosujemy te jedyne pod względem | 


swej jakości, prawdziwie bezkonkurencyjne 
środki do pielęgnowania ciałek niemowląt. 


| DROBNE OGŁOSZENIA | 


KAPELUSZE MĘSKIE marki Lion po 19 zł., oraz 
Goepperta Hiickia 1 zagraniczne poleca Antoni Ja- 
rosz, Kraków, Sławkowska 24. 444 g 


KORAL LOTTI, obecnie Kohn i Heneberg, — 
Kraków, Grodzka 1. 9, poleca w wielkim wyborze 
suknie wizytowe, wieczorowe, garderobę dziew- 
cżęcą i chłopięcą, — ubrania sweatrowe, żakiety 
włóczkowe, pullowery oraz wyroby pończosznicze. 
Dla PT. Urzędników ulgi w spłatach, 626x 

RADJO- BLOK, papier listowy, blokowy 50 li- 
stów 1 50 kopert od zł. 2,50 poleca: Skład papieru 


POKOJU w okolicy Detlowskiej — Starowiśl- 
nej poszukuję. Zgłoszenia pod „Czystość* do Adm. 
Nowego Dziennika“, 4725 

PRAKTYKANTA z lepszego domu przyjmie па- 
tychmiast firma Feldmann. Kraków agi SF 
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POSZUKUJE SIĘ ratynowanego podróżującego 
brenży tekstylnej obecnanego z klijentela Zach. 
Małopolski, Zgłoszenia z podaniem kwalifikacji 
do Admin. Now. Dziennika pod „Korzystne wa 
runki”. 468g 


PRAKTYKANTA BIUROWEGO z ładnem pi 


‚ BUCHALTER- KORESPONDENT z kilkuletnią 
biurową, stenografujący po polsku i mie- 


dent" do Administracji Nowego Dziennika. 


ZDOLNY AGENT poszukuje zastępstwa. Zgłosz. 
do Administracji Now. Dz. pod „Branża m | 
' 8 


DLA BLIŹNIĄT! Wózek dziecięcy „Вгеппађот“ © 
dwóch budach, prawie nowy, korzystnie sprzedam. 
Oglądać można: Wabl, Radziwiłłowska 20, II, piętro, 
miedzy godz. 14—18. 724x 


CHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? Musisz ukoń- 


czyć kursa fachowe korespondnecyjne prof. Sekuło- ` 


wicza, Warszawa, Żórawia 42. Kursa wyuczają 1- 

stownie: buchalterji, rachunkowości kupieckiej, ko- 

respondencj handl.. stenografli. nauki handln, pra- 

wa, kaligrafji, pisania na maszynach, towaroznaw- 

stwa, angielskiego, francnskiego, nłemiecklegb. Ро 

WE świadectwo. — ŻĄDAJCIE PROSPEK- 
LI 


BIURO ORGANIZACYJNE 
t BUCHALTERYJNO.REWIZYJNE 


5. S£ENDEARUSE 
a \ : à R 
aaprzygiężonego rzeczoznawcy Sądowego i rewideniu 


Cła Spółdzielni z ram. Rady Epółdz. Bin. Skarbu 


Kraków, Szujskiego 1. Tel. 47-06 


Organizacja biur. Bilansowanie. Zakłads- 
nie ksiąg według wszelkich najnowszy ch 
systemów. — Regulowanie zaniedbane: 
księgowości. Rewizja ksiąg t bilansów. 
Stały lub czasowy nadzór nad księgo- 
wością. Prowadzenie ksiąy własnen' 
siłami lub też we własnem biurze 


źałożenie księgowcści wediug najnowszego + - 


„ЗАМЕКЕСО“ 


patent, 


własnego nakładu. dającego :awsze gotowy bila: 
i daty statystyczna-kalkulacyjne. 


Prospekty na żądanie. — Druki własne. 


Wydawca: Za Spółkę Wyd. .Nowy Dziennik“: Zygmu: 


e, l 
Dywany 
linoleum. ceraty, firarki, 


| kapy. chodniki i portjery 


i М, KELPERN 
| Krzkćw, Poseiska 18 
Udegodnienia przy kupnie 


Korzystajcie 
z okazyjnych cen! 
Wykw тіре 
kembinacje 
majteczk. w pięknych 
kolorach 
w wielkim wyborze 


tylko Starowiślna L. 6 
„b А B ED z* 


opony samochodowe 


Generalna reprezentacja: 


Dla każdej 


kieszeni 


nawet przy szczupłych środkach, wy- 
datek na kawałek pięknego, czystego 
i aromalycznego mydła „Kołontay 
z pralką” jest możliwy. Mydło „Kołłon- 
tay“ jest nieopakowane i przez to samo 
już tańsze. Proszę przyjrzeć się prawdzi: 
wemu шуаш „Kołłontay z pralką“: ory- 
ginalne rygłe po 250, 500, 500, 1000 
11200 gramów świeżej wagi — każda 
ich część zaopatrzona nazwą „Kołłontay* 
i znakiem ochronnym „pralka“, odpowia- 
da gustowi i środkom Szan. Pani. Bez 
różnicy, czy Szan. Pan! woli grube lub 
cieńkie kawałki mydła: kupiec sprzeda- 
wający ten towar, podzieli na życzenie 
każdy rygićl га części i za parę zaled- 
wie groszy otrzyma Szan. Pani spory 
kawałek szlachetnego mydła. Proszę o tem 


„AUTO STAR“ 


| Pijarska 7. 
| ААА АА А-А АА 
| 
| 
| 


Reklama 
dźwignią handlu 


AAALAAAA 
DYWAN” 


Tkalnia dywanów 
46sse {і kilimów 
|, Kraków-=rFocgórze 
| Sw. Kingi 9 linja tram. 3 
| poleca 


DYWANY i KILIMY 


bezkonkurencyjnie tanio. 
( Klinika dla naprawy dywanów 
| perskich i bilimów 


ЕСЕ CLCWY 
1 WYCZEEFAKRIE 


| oraz zaburzenia żołądkowe. dolepifwości wątrobv 
| nerek, kamienie żółciowe, reumatyzm. artretyzm. 


cierpien'a hemoroidalne są spowodowane przeważ 
nie złą przemianą malerii i zanieczyszczaniem krew 
w organiźmie ludzkim. 

zioła z Gór Hercu Kra Lauera 


sprzyfają dobre! przemianie materfi. rcbnezaia trz- 
wienie. oczyszerają krew. a przedewszystkiem uzdra- 
wiają żołądek i powodują regularne działanie wa- 
"86у 1 nerek. oraz usuwaią obstrukcję. 
Trela z Cór Wercu Сга Lauerz 

"uwają z orranizmu zbyteczne n'eużytki, ora” тї 

е działaja tworzenin się osadów. następstwem ' 

ch iest ieun'atyzm ` artretyzm. 


suwają i zapobiegają tworzeniu się kamieni 
«owych, craz lagodzą cierpienia bemoroidalne. 


Cena le pudełka Zł 1-30. 
poećwólne ptr сно Zł 2:50 
.przedaż w aptekach składach =ріесғ. 


-e S WY 1 M 


pamiętać przy następnym zakupie! 


Tłlolz z Cór (fzrcu Era Lauer= | 


Złoty medal na Wystawie w Katowicach 1827, | 
Zastępca та m. Kraków: 5. GOLDSTEIN, Kraków, Józefińska 30. 
Zastępca na Małopolskę: Н. GLEICHER, Tarnów. 


Towarzystwo pożiczek | oszczędność 


w Wiśniczu nowym 
Spółdzielnia zarejesirowana z nieograniczaną odpowiedzialnością 


załatwia wszelkie czynności w zakres inkasa 
„weksli wchodzące. Prowizja przystępna. «'91 


А.А А. Ау 2 А. д. А. А АААААААА 
Blednicę 5295 27 


niony środek діа rekonwalescentów Mra Krzyszto. 


Niedekrwistęść usuwa 


forskiege wino chincwe-żelaziste na maladze · 


hiszpańskiej. — lo nabycia we wszystkich aptekach 


i drogerjach. — Cena za Fl. 425 Zł, pół 2:40. — We | 


własnym interesie żądać wyraźnie: Mra К for- 
skiego Wino chinowo żelaziste. Laboratorjum chemica 
farm. Mr. M. krzysztolorski, Tarnów. 2807 x 


„Marka światowej ашу“ 


Dla zdrowia dzieci ! 


przez powagi lekarskie zalecany. 


HAYA „PUDE 
cz 


i MYDLO HYGIENICZNE 


Tysiące podziękowań! оем а иза 


Distego żądać nalaży wszędzie SEn PEDRU HAY 
Do nabycia wt гүсү їс apt- i 


s. HAY, ama Gery A түтбїштү: ara 


е ШСМ 
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пуман. — Redaktor naczeiny: Dr. Wilhelm Berkelhammer. 


Redakto: odpowiedzialny: Zygiryd Moses. — Nowa Drukarnia Dziennikowa. Kraków, Orzeszkowej 7, pod zarządem Maksymiljana Feldma . 
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